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Dwie klęski.
K ra k ó w , 20 lipca.

Powszechnem było przekonanie, że z chwi­
lą  gdy umilkną strzały armatnie na Bałkanie 
po pierwszej woinie państw związkowych 
z Turcyą, nastąpi zgodny podział łupów 
wojennych między zwycięzcami, skoncentro­
wanych na obszarach europejskiej Turcyi.

Przekonanie to, aczkolwiek może zbyt 
optymistyczne, miało swe źródło w nadziei, 
że z chwilą gdy sytuacya zagraniczna nieco 
się rozjaśni i ułoży, nastaną również lepsze 
stosunki wewnątrz państwa i naszego kraju, 
.Austrya bowiem wciągnęta swymi wpływami 
w bałkański kocioł, musiała przez kilka 
miesięcy trzymać pogotowie wojenne, co 
znów odbiło się w sposób straszny na 
wszystkich polach wytwórczości i handlu, 
ściągnięta do rządowych kas gotówka, zo­
stała jako zasoby na ewentualną wojnę 
unieruchomiona. Brak jej na targu pienię­
żnym odrazu silnie odczuto, zwłaszcza zaś 
wtedy, gdy wszystkie inne instytucye finan­
sowe, idąc za przykładem Banku austro- 
węgierskiego, odrazu zamknęły wszelki kre­
dyt. Było to podcięcie tych wszystkich sfer, 
które oddają się pracy produkcyjnej.

Rzecz oczywista, że stagnacya wywołana 
brakiem kredytu w przemyśle, rękodziele 
i handlu, pociągnęła za sobą ogólny eko­
nomiczny upadek, sfery te bowiem stanowią 
główną arteryę stałego rozwoju gospodar­
czego w kraju i państwie.

Wynikiem takiego stanu rzeczy musiało 
być domaganie się ogólne pomocy od pań­

stwa. To, mając ciągle przed oczyma widmo 
wojny, zbywało żądania ogółu obiecankami, 
przyrzeczeniami, które jednak spełnione nie 
zostały.

Tymczasem z powodu podpisania preli­
minarzy pokojowych w Londynie, z jednej 
strony przez Turcyę z drugiej przez państwa 
związkowe, zdawało się, że sytuacya nie 
tylko zewnętrzno- polityczna ale i wewnę- 
trzno-gospodarcza zaczyna się wyjaśniać. 
Wulkan jednak bałkański zupełnie nie wy­
gasł. Chwilowy spokój na Bałkanie przemie­
nił się nagle w wojnę między dotychczasowy­
mi sprzymierzeńcami. Wciągnięta zostałaznów 
w wir zawikłań Austrya po raz drugi. 
W czasie konferencyi ambasadora francu­
skiego w Wiedniu z ministrem spraw za­
granicznych hr Berchtoldem w sprawie nie- 
mieszania się państw europejskich w nową 
wojnę bałkańską, oświadczył ten ostatni, iż 
na razie Austrya zachowa się neutralnie, 
zastrzega sobie jednak w dalszym rozwoju 
wypadków wolną rękę. Znaczy to, iż w razie, 
gdyby Rosya chciała w zupełności wyprzeć 
wpływy naszego państwa z półwyspu bał­
kańskiego, Austrya może się czynnie o to 
upomnieć.

Takie oświadczenie nie mogło sprowa­
dzić na rynki pieniężne uspokojenia bo to 
znak, że ewentualność wojny z sąsiadem 
północy jeszcze nie minęła.

Tak więc polepszenia się stosunków 
finansowych w miastach w stosunkowo nie­
długim czasie nie ma się co spodziewać.

Ale nie tylko sfery przemysłowe są pod 
obuchem klęski ekonomicznej. Druga war­
stwa produkująca naszego społeczeństwa 
a mianowicie rolnicy zostali również nawie­

dzeni olbrzymią klęską. Przemysł i handel 
cierpi z przyczyn natury politycznej, rolni­
ctwo z powodu spadłej obecnie klęski ele­
mentarnej.

Nieustanne deszcze i będące ich następ­
stwem ulewy, wyrządziły i wyrządzają rol­
nictwu olbrzymie szkody. Okoliczność ta 
nabiera tem większego znaczenia, jeżeli się 
zważy, że zbiory w ubiegłym roku były 
również wskutek słoty nie najlepsze.

Obecnie — o ile można sądzić z dotych­
czasowych relacyi — zapowiada się klęska 
na wielką miarę. Przedewszystkiem ucier­
piał zbiór siana, gdyż znaczna część nie 
jest jeszcze skoszona, względnie już sko­
szone siano gnije w polu. Wobec tego 
grozi brak paszy, który w następstwie rze­
czy odbija się fatalnie na hodowli bydła,

Niemniej grozi niebezpieczeństwo ziem­
niakom, które zaczynają się już psuć. W ten 
sposób dozna podrożenia najniezbędniejszy 
artykuł spożywczy, co odbije się nader 
niekorzystnie na bilansie średnich i niższych 
sfer ludności.

Zboże zgniecione leży na ziemi i porasta 
trawą a jarzyny, które ucierpiały bardzo 
wskutek czerwcowego zimna, przedstawiają 
opłakany obraz zniszczenia.

Powszechnie utrzymuje się przekonanie, 
że jeżeli obecna słota dłużej jeszcze potrwa 
i woda nie zejdzie z pól, to tegoroczne 
zbiory będą dalszym ogniwem w łańcuchu 
klęsk, jakie nawiedzają nasz kraj od blisko 
dwóch lat. Klęska ta nie ogranicza się z na­
tury rzeczy wyłą:znie na sfery rolnicze, lecz 
dotyczy również w znacznej mierze ludno­
ści miejskiej a zwłaszcza handlowej i prze-
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borów piśmiennych pod firmą:

KRAKÓW
Sławkowska 1. 4.
(V is  a  v is  H o te lu  S a s k ie g o .)
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Mile Lilly Barelia, z„ s w y m  c u d o w n ie  t r e so w a n y m  c z ło w le k ie m -m a łp ą  A d a m  I. —  
Harry Bauer, s u b r etk a . —  Areo Mikrula, su b r etk a . —  Duet apaszów Barros. — Mille 
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Mile Chita Dolores, ta n c er k a . —  Hertha V. Sonnenburg, ś p ie w a c z k a  i in n e  s i ły  a r ty st.

ZIELONA 17. ZIELONA 17. Same atrakcyjne nowości. Kabaret o godzinie 11V2 wieczór.
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Masło deserowe „Racya( i  Do nabycia
w handlach

oryginalnych ■/. hg. paczkach z pasienryzoioanej M c f n t i ,  naturalne, sp o ly iB C iych  ^
czyste, niedoścignione as smaku i dobroci zam sze Susleże. •*. I dClIhatBSpUl.

mysłowej, dla której rolnik jest ważnym 
konsumentem wytworów przemysłowych.

Perspektywa zatem gospodarcza w Ga­
licyi nie przedstawia się świetnie. Ani jedna 
gałaź produkcyi tak przemysłowej jak i rol­
niczej nie rokuje zadowalniającej nadziei. 
Przyszłość gospodarcza może się przemienić 
w kompletną ruinę.

To też w chwili obecnej czas najwyższy, 
aby dla kraju naszego, dla naszej wytwór­
czości przybyła z zewnątrz pomoc. Do tej 
w pierwszym rzędzie obowiązany jest cen­
tralny rząd. Wszak sfery produkujące Ga­
licyi stanowią bardzo wydajny teren do 
gruntownej eksploatacyi rządowego skarbu. 
Z chwilą ekonomicznego upadku zmniejsza 
się .przecież siła podatkowa tych sfer, które 
z powodów tak politycznych jak i klęsk 
elementarnych ogromnie wiele ucierpiały.

Obrady Klubu lewicy.
W  u b ie g łą  n ie d z ie lę  o d b y ły  s ię  w e  L w o w ie  

o b r a d y  le w ic y  s e jm o w e j . P o  z a g a je n iu  p r z ez  d o ­
t y c h c z a s o w e g o  p r e z e sa  dra L ea , n a s tą p iło  u k o n s ty ­
t u o w a n ie  s ię  K lu b u  le w ic y , do  k tó r e g o  z g ło s i ło  
p r z y s tą p ie n ie  2 0  p o s łó w .  N a  p r e z e sa  p o w o ła n o  je ­
d n o m y ś ln ie  dra  L e a, na  w ic e p r e z e s ó w  p p .:  B a n -  
d r o w s k i e g o ,  L o e w e n s t e i n a ,  i R u t o w -  
s  k i  e g o ,  n a  s e k r e ta r z y  pp .: L i s i e w i c z a  i M a -  
r y e w s k i e g o .  D o  K o m isy i p a r la m en ta rn ej  p o w o ­
ła n o  o b o k  p r e zy d y u m  pp.: G e rm a n a , J a h la  i M a is sa .

P o  o ś m io g o d z in n e j ,  o ż y w io n e j  d y s k u sy i,  k tórą  
u z n a n o  za  p o u fn ą , u c h w a lo n o  n a s tę p u ją c ą  r e z o ­
lu c y ę :

„ D e m o k r a ty c z n a  le w ic a  s e jm o w a , w  w y ­
k o n a n iu  s t a n o w c z o  w y r a ż o n e j  w o li  w y b o r c ó w ,  
o lb rz y m iej  w ię k s z o ś c i  s p o łe c z e ń s tw a , w s tę p u je  
d o  S e jm u , s ta w ia ją c  r e f o r m ę  w y b o r c z ą  
j a k o  k a t e g o r y c z n e  ż ą d a n i e  n a r o d o ­
w e ,  p o l i t y c z n e  i s p o ł e c z n e .

„ U p a tru ją c  w  a u to n o m ii kraju n a js iln ie j s z ą  
p o d s t a w ę  n a s z e g o  n a r o d o w e g o  b y tu  w  tej  
d z ie ln ic y  P o ls k i  i n a jw a ż n ie jsz ą  o b r o n ę  n a ­
s z y c h  n a r o d o w y c h  p r a w , le w ic a  s e jm o w a  u ży je  
w s z y s tk ic h  ś r o d k ó w , a b y  p r z ez  o p a r c ie  u stro ju  
a u to n o m ic z n e g o  n a  s z e r o k ic h  lu d o w y c h  p o d ­
s t a w a c h , w  p o r o z u m ie n iu  o b u  n a r o d ó w , z a b e z ­
p ie c z y ć  tr w a łe  fu n k c y o n o w a n ie  S e jm u . W  tym  
c e lu  le w ic a  s e jm o w a  ż ą d a  j a k  n a j r y c h l e j ­
s z e g o  z w o ł a n i a  S e j m u  d l a  p r z e p r o ­
w a d z e n i a  r e f o r m y  w y b o r c z e j .

„ U zn a ją c  r efo rm ą  w y b o r c z ą  za n a jw a ż n ie j ­
s z y  p o s tu la t  p o l ity c z n y  c h w il i  o b e c n e j ,  l e w i ­
c a  s e j m o w a  u c z y n i  z a l e ż n y m  s w ó j

W końcowym rezultacie ponieść musiałby 
poważne szkody również fiskus.

A dalej. Rząd centralny nie powinien 
znać tylko podatnika. On musi przede- 
wszystkiem znać obywatela, który ma o- 
prócz uciążliwych obowiązków także prawa, 
w pierwszym rzędzie prawa do opieki 
i ochrory. Tej ochrony potrzeba właśnie 
teraz, w czasie najkrytyczniejszym. Pomoc, 
która nie przychodzi w porę, może być 
spóźnioną. Trzeba zatem pilnie baczyć, aby 
pomoc rządowa nie przyszła za późno.

Mamy niepłonną nadzieję, że rozpoczęta 
przez naszych posłów akcya celem wyje­
dnania szybkiej i wydatnej pomocy dla 
Galicyi ze strony centralnego rządu, wyda 
rzetelne rezultaty i ulży w pewnym sto­
pniu krytycznemu położeniu naszych produ­
centów.

s t o s u n e k  o d  i n n y c h  s t r o n n i c t w ,  j a ­
k o  t e ż  d o  r z ą d u  z a r ó w n o  c e n t r a l n e  
g o ,  j a k  k r a j o w e g o ,  o d  s t a n o w i s k a ,  
j a k i e  z a j m ą  w  t e j  s p r a w i e .

„ G o to w a  w s p ó łd z ia ła ć  ze  s tr o n n ic tw a m i,  
k tó r e  d o tą d  r e form ę  w y b o r c z ą  p o p ie r a ły , l e ­
w ic a  s e jm o w a  z a c h o w a  z u p e łn ą  s a m o d z ie ln o ś ć  
w  w y b o r z e  d r ó g  i ś r o d k ó w  d o  u r z ę c z y w is t  
n ie n ia  t e g o  c e lu  p r o w a d z ą c y c h .

„ L e w ic a  s e jm o w a , m a ją c  n a  o k u  in te r e s  
n a r o d o w y , oraz  d o b ro  n a jsz e r sz y c h  w a r s tw  lu ­
d n o ś c i n a s z e g o  kraju, z w a l c z a ć  b ę d z i e  
w s z e l k i e  u s i ł o w a n i a ,  k t ó r e  d l a  s t a ­
n o w y c h  p r z y w i l e j ó w  l u b  w z g l ę d ó w  
p a r t y j n y c h  w p r o w a d z a j ą  d o  k r a j u  
s t a n  a n a r c h i i  i u b e z w ł a d n i a j ą  s a ­
m o r z ą d .

„ L e w ic a  s e jm o w a  z g o d z i s ię  ty lk o  na t a ­
k ie  z m ia n y  u c h w a lo n e g o  p rzez  K o ło  s e jm o w e  
p r o jek tu  reform y , k tó r e  w  w ię k s z y m  sto p n iu  
r o z s z e r z ą  i w z m o c n i ą  p o d s t a w y  d a l ­
s z e j  d e m o k r a t y  z a c y i  n a s z e g o  s p o ­
ł e c z e ń s t w  a “ .

P o  d y s k u sy i p o lity c z n e j  d e b a to w a n o  n a d  c ię -  
zk ie m  e k o n o m i c z n e m  p o ł o ż e n i e m  kraju, 
sp o w o d o w a n e m  p r z ez  k lę s k ę  p o w o d z i  i s ło ty . U -  
c h w a lo n o  d o m a g a ć  s ię  o d  rząd u  n a ty c h m ia s to w e j ,  
d o r a ź n e j p o m o c y  d la  o k o l ic  d o tk n ię ty c h  k lę sk ą .

Obrady ludowców.
W  T a r n o w ie  o d b y ł s ię  w  u b ie g łą  s o b o tę  

Z jazd  p e łn e j R a d y  n a c z e ln e j  P o l s k i e g o  s t r o n -  
n i c t w a l u d o w e g  o p r z y  u d z ia le  o k o ło  100 c z ło n  
k ó w  R ad y , p r a w ie  w s z y s tk ic h  p o s łó w  s tr o n n ic tw a

d o  p a r la m en tu  i se jm u , p r z e d s ta w ic ie l i  k r a jo w e g o  
Z w ią z k u  n a u c z y c ie ls tw a  lu d o w e g o  i O r gan izacy .i  
o r g a n iz a to r sk ic h .

P o  w y c z e r p u ją c e j  k i lk u g o d z in n e j  d y s k u s y i u -  
c h w a lo n o  s z e r e g  r e z o lu c y i, w e d łu g  k tó r y ch  s t r o n ­
n ic t w o  w y tr w a  na  o b e c n e j  d r o d z e  o b r o n y  in te r e ­
s ó w  lu d u  p o ls k ie g o , a lu d  z o r g a n iz o w a n y  w  P . S VL„ 
s t a ć  b ę d z i e n a d a l  w i  e r n i e  p r z y  w  i e r z e 
k a t o l i c k i e j ;  R ad a  n a c z e ln a  w y s t ę o u je  w  d a lsz e j  
r e z o lu c y i o s tr o  p r z e c iw  a g ita c y i p o lity c z n e j  d u c h o ­
w ie ń s t w a  p o d c z a s  o s ta tn ic h  w y b o r ó w , da łSza  r e ­
z o lu c y a  m ó w i o z e s p o le n iu  s ię  z w ią z k u  p o l s k ie g o  
n a u c z y c ie ls tw a  z P . S . L., o k o n ie c z n o ś c i  z a ła t ­
w ie n ia  r efo rm y  w y b o r c z e j  p r z ed  w s z y s tk ie m i in -  
n e m i sp r a w a m i.

O sta tn ia  r e z o lu c y a  z a w ie r a  w y k lu c z e n ie  p o s ła  
L a s o c k ie g o  z g r o n a  c z ło n k ó w  P. S . L u d o w e g o ,  
i w z y w a  g o  d o  z ło ż e n ia  m a n d a tu  p o s e ls k ie g o , a b y  
z a s tę p c a  je g o  in ż . D a te k  m ó g ł p o d ją ć  s p e łn ia n ie  
o b o w ią z k ó w  p o s e ls k ic h .

Związek Narodowo-ludowy.
W  u b ie g ły  c z w a r te k  o d b y w a ły  s ię  w e  L w o ­

w ie  n a r a d y  p o s łó w  n a r o d o w o - d e m o k r a -  
t y c z n y c h  i c h r z e ś c i j a ń s k o - l u - d o w y c h ,  
W  o b r a d a c h  w z ię ło  u d z ia ł 14 p o s łó w , a  c z te r e c h  
u s p r a w ie d liw iło  s w o ją  n ie o b e c n o ś ć . Z e b r a n i u c h w a ­
lil i  u tw o r z y ć  w s p ó l n y  k l u b  s e j m o w y  p o d  
n a z w ą  Z w i ą z k u  n a r o d o w o - l u d o w e g o .  
D o  p r e zy d y u m  te g o  k lu b u  w y b r a n o :  dr. G łą b iń -  
s k ie g o , hr. S k a rb k a  i Z a m o r sk ie g o . D o  k o m is y i  
p a r la m en ta rn ej  w y b r a n o :  J a b ło ń sk ie g o  i k s . W o la ­
n in a . U c h w a lo n o  n a s tę p u ją c e  r e z o lu c y e :

1. Z w ią z e k  n a r o d o w o - lu d o w y  u w a ż a  za  k o ­
n ie c z n e  i p ie r w s z e  z a d a n ie  n o w e g o  S e jm u  ja k n a j-  
r y c h le j sz e  u c h w a le n ie  sp r a w ie d liw e j  d la  o b u  n a ­
r o d ó w  kraj z a m ie sz k u ją c y c h  i n a  s z e r o k ic h  d e m o ­
k r a ty c z n y c h  p o d s t a w a c h  o p artej s e jm o w e j  o r d y n a c y l  
w y b o r c z e j .

2 . Z w ią z e k  p o s ta n a w ia  w n ie ś ć  sa m o is tn y  p r o ­
j e k t ,  o p a r t y  n a  z a s a d z i e  k a t a s t r u  n a ­
r o d o w e g o .

W  n o w e j  o r d y n a c y i w y b o r c z e j  s e jm o w e j  p o ­
w in n y  z n a le ź ć  z a s tę p s t w o  ta k ż e  s fer y  r ę k o d z i e l ­
n i c z e ,  r o b o tn ic z e  i n a u c z y c ie ls tw a  lu d o w e g o .

4. Z w ią z e k  w z y w a  m ia ro d a jn e  c zy n n ik i, a b y  
w  in te r e s ie  r y c h łe g o  z a ła tw ie n ia  r e form y  w y b o r ­
cze j s ta r a ły  s ię  p r z e d e w s z y s tk ie m  d o p r o w a d z ić  do- 
p o r o z u m ie n ia  w s z y s tk ic h  p o ls k ic h  s tr o n n ic tw  i w y ­
raża  ż y c z e n ie , a b y  r o k o w a n ia  te  b y ły  p r o w a d z o n e  
w  k raju , a n ie  w  W ie d n iu .

5. Z w ią z e k  d o m a g a  s ię  s t a n o w c z o , a b y  r ó w ­
n o le g le  z e  s p r a w ą  r efo rm y  w y b o r c z e j  z a ła tw io n o  
w a ż n e  i n ie c ie r p ią c e  z w ło k i sp r a w y , jak  b u d ż e t  
k r a jo w y , r e g u lą c y ę  p ła c  n a u c z y c ie ls k ic h , b u d o w ę  
sz k ó ł,  z m ia n ę  u s ta w y  g m in n ej , r e g u la c y e  rzek , b u ­
d o w ę  k o le i i t. d-

6. Z w ią z e k  p rz y jm u je  d o  w ia d o m o ś c i  in ter-
w e n c y ę  s w o ic h  p o s łó w  u n a m ie s tn ik a  w  s p r a w ie
k lę s k  e le m e n ta r n y c h  i w z y w a  p r e zy d y u m  d o  e n e r ­
g ic z n e j  a k c y i w  tym  k ier u n k u .

7. Z w ią z e k  s tw ie r d z a , że  w y b o r y  o d b y ły  s i ę
tu i ó w d z ie  n ie  w  m y śl o k ó ln ik a  n a m ie s tn ik a  i d la ­
te g o  d o m a g a  s ię , a b y  w  n o w e j  o r d y n a c y i w y b o r ­
cze j z a g w a r a n to w a n a  b y ła  c z y s t o ś ć  w y b o r ó w .

Przygotowania do sesyi sejmowej.

z  O P E R Y .
U b ie g ły  ty d z ie ń  g o ś c in y  lw o w s k ie g o  z e s p o łu  

p r z y n ió s ł n o w a lię  w  d z ie d z in ie  le k k ie j  m u zy , o c z e ­
k iw a n ą  p r z ez  lu b o w n ik ó w  t e g o  r od za ju , b o  c ie ­
s z ą c ą  s ię  w ie lk ie m  w z ię c ie m  n a d  m o d rym  D u n a ­
jem , g d z ie  d o c z e k a ła  s ię  p o n o  a ż  6 0 0  p r z e d s ta w ie ń .  
P r z e p y c h  d e k o r a c y jn y  w y s t a w y  w ie d e ń s k ie j  b u d z ił  
z a c ia k a w ie n ie  c o  d o  w y s t a w y  l w o w s k o - k r a k o w ­
sk ie j . N a d z ie je  n ie  z a w io d ły , b o  „ E w ę "  w y s t a w io n o  
w  sta ra n n e j  s z a c ie .  Z r e s z tą  d y r e k c y a  o p e r e tk i  
lw o w s k ie j  p r z y z w y c z a iła  ju ż  n a s  d o  w ie lk ie j  s t a ­
r a n n o ś c i w  w y s t a w ia n iu  o p e r e te k  z a r ó w n o  p o d  
w z g lę d e m  z e w n ę tr z n y m  jak  n iem n ie j  m u z y cz n y m . 
S łu c h a c z , s ie d z ą c y  n a  w id o w n i, b a w i s ię  s p o k o jn ie  
p e r y p e ty a m i b o h a te r ó w , o r a z  b o h a te r e k  i a n i n a  
c h w ilę  n ie  p r z e jd z ie  m u p r z ez  m y śl, iż  m o że  s ta ć  
s ię  c o ś  n ie s p o d z ie w a n e g o , c o ś  c o  m o g ło b y  m u z m ą c ić  
m iłe  w r a ż e n ie , z m ie n ić  b ie g  w y p a d k ó w  n a  s c e n ie  
i p o p s u ć  z a b a w ę . Z tem i c e c h a m i sta ra n n e j  r eż y -  
se r y i, fu n k c y o ń u ją c e j  d o k ła d n ie , p ie c z o ło w ic ie  d o ­
b r a n y c h  k o s ty u m ó w  i b a r d z o  p r a c o w ic ie  w y u c z o ­
nej, sp r a w n ie  o d d a n e j  m u z y k i —  w je c h a ła  n a  s c e n ę  

i o p e r e tk a  F . L e h a r a  „ E w a “ —  c lo u  o b e c n e g o  s e -  
; z o n u , r o d z o n a  s io s tr a  „ C n o t liw e j  Z u za n n y " , przy  
i a k o m p a n ia m e n c ie  z g r a b n ie  u tw o r z o n e j  m u z y c z k i, 
i o  m e lo d y a c h  le k k ic h , o p r a c o w a n y c h  m u z y c z n ie

n a d er  e fe k to w n ie  i d a ją c y c h  s ię  s łu c h a ć  z p ra ­
w d z iw ą  sa ty s fa k c y ą .

T r e ś ć  o p e r e tk i z a k r a w a  r a czej n a  m elo d ra m a t  
a n iż e li n a  k o m e d y ę , p o s ia d a  b o w ie m  u s tę p y  b y ­
n a jm n ie j n ie  t c h n ą c e  w e s o ło ś c ią .

E w a , u b o g a  r o b o tn ic a  w  fa b r y ce  s z k ła . Z a j­
m u je  s ię  n ią  c a ły  p e r so n a l fa b r y k i oraz  o ta c z a  c z u łą  
o p ie k ą . U rod a  i w d z ię k i jej z w r a c a ją  u w a g ę  n o w e g o  
sz e fa  fa b r y k i, k tó r y  p r a g n ie  p o z y s k a ć  jej w z g lę d y  
i u c z y n ić  s w ą  p r z y ja c ió łk ą . U d a je  m u s ię  to  p o c z ą t  
k o w o , tem  ła tw ie j  że  z y sk u je  n a  c h w ilę  s e r c e  „ E w y " , 
k ie d y  ta  w y c h o w a n a  w  su r o w y c h  p o ję c ia c h  o u c z c i­
w o ś c i ,  d a je  s ię  p o r w a ć  m a rz en io m  o w e s o łe m  ż y ­
c iu , le c z  k ła m stw e m  lo w e la s a  p r z y w r ó c o n a  d o  r ó ­
w n o w a g i,  u c ie k a  o d  n ie g o  i o d d a je  s ię  p ra c y . D a ­
w n y  sz ef, g n a n y  m iło sn ą  tę sk n o tą , o d n a jd u je  ją  
p r z y p a d k o w o  w  P a ry ż u , w  c h w il i  k ie d y  „ E w a "  z a ­
p r o sz o n a  p r z ez  k s ię c ia  n a  w ie c z ó r , m o g ła b y  w s t ą ­
p ić  n a  d r o g ę  w e s o w e g o  ż y c ia .

P a rę  c h w il  r o z m o w y , b u d z ą  u ś p io n ą  m iło ś ć  
i „E w a"  z o s ta je  ż o n ą  s z e fa  tej fa b r y k i, k tó r ą  o p u ś c i ła  
ja k o  r o b o tn ic a .

M u z y c z k a  p e łn a  m elo d y j, p o d p ie r a  d o s k o n a le  
a k c y ę , p o d n o s z ą c  —  s z c z e g ó ln ie  m e lo d r a m a ty c z n e  
c h w ile  —  w y b o r n ie  d o p a s o w a n y m i u s tę p a m i o r -  
k ie str a ln y m i. K o m p o z y to r  z r y w a  z s z a b lo n e m  f in a ­
łó w , a  c h ó r  w p r o w a d z a  n a  s c e n ę  ty lk o  w  c h w i­
la c h  k o n ie c z n y c h . N a jp ię k n ie j sz y  a k t 'd r u g i,  p o s ia d a  
r o zm a ch  z a r ó w n o  w  s c e n a c h  sz a m p a ń sk ie j  org ii

n a  p o c z ą tk u  a k tu , jak  n iem n ie j  s i ł ę  w  s c e n ie  s tr e jk u ,  
p o p r z e d z a ją c e j  z g ra b n ie  p o m y ś la n ą  s c e n ę  k o ń c o w ą .  
P a rty a  n a c z e ln a , s p o c z ę ła  w  r ęk a ch  p . M iło w s k ie j .  
S w o b o d n a  p r z e p y sz n a  gra  jej, p r z e p ię k n y  g ło s ,  
k tórym  w ła d a  z m a estry ą , ja k ie j p o z a z d r o ś c ić b y  
jej m o g ła  n ie je d n a  d o b ra  ś p ie w a c z k a  o p e r o w a ,  
w r o d z o n y  w d z ię k , p o d n o s z ą c y  n ie p o ś le d n ią  u r o d ę , 
z ło ż y ły  s ię  n a  d o s k o n a ły  ty p  b o h a te r k i m e lo d r a -  
m a ty c zn ej  o p e r e tk i, z y sk u ją c  u lu b io n e j  a r ty s tc e  
k w ie c ie ,  o k la sk i , oraz  w y r a z y  r z e te ln ie  z a s łu ż o n e g o -  
u z n a n ia . B o h a te r e m  o p e r e tk i b y ł p . K u lig o w sk i,  ar ­
ty s ta  u m ie ją cy  d o s k o n a le  w y z y s k a ć  p o in ty  s w e j  
ro li, k tórą  o d tw o r z y ł w  s p o s ó b  je d n a ją c y  m u tę  
e s ty m ę , k tórą  c ie s z y  s ię  i ja k o  a k to r  w y tw o r n y  
i ja k o  ś p ie w a k  u m ie ją c y  d o s k o n a le  w y z y s k a ć  z a ­
le ty  p ię k n e g o  s w e g o  g ło s u . O b o k  ty c h  g łó w n y c h  
p o s ta c i,  g r u p o w a ła  s ię  r esz ta  a r ty s tó w  o p e r e tk i,  
a w ię c  p. B r ze sk a , d o s k o n a ła  ja k o  d r u g a  h e r o in a ,  
p. S o ln ic k i ,  k u b e k  w  k u b e k  p o d o b n y  do  a n a lo g i­
c zn ej p arty i z „ C n o tliw e j  Z u za n n y " , p . Z a r e m b a ,  
p e łe n  sz a rm a n ter y i, oraz  w y s o c e  k o m ic z n y  p . Z b u -  
ck i, t r a k tu ją c y  s w ą  ro lę  w  s p o s ó b  n a d e r  p o m y ­
s ło w y .

P u b lic z n o ś ć , w y p e łn ia ją c a  n a  w s z y s tk ic h  p r z e d ­
s t a w ie n ia c h  „ E w y "  s z c z e ln ie  w id o w n ię , d a r z y ła  
o k la sk a m i w y k o n a w c ó w , z a r ó w n o  p rzy  o tw a r te j  
s c e n ie  jak  n iem n iej, p o  k a ż d y m  a k c ie . L w ia  c z ę ś ć  
z a s łu g i w  o p r a c o w a n iu  o p e r e tk i, p r z y p a d a  k ie r o ­
w n ik o w i m u z y c z n e m u  p. L e h r er o w i.
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8. Z w ią z e k  w y r a ż a  n a d z ie ję , ź e  w o b e c  o g ó l ­
n e j o p in ii za  n a jr y c h le jsz e m  z a ła tw ie n ie m  reform y  
w y b o r c z e j  w o b e c  g r o ź n e g o  e k o n o m ic z n e g o  p o ło ­
ż e n ia  kraju w s z y s tk ie  s tr o n n ic tw a  sz c z e r z e  i z g o  
d n ie  z e c h c ą  z a ła tw ić  re fo rm ę  w y b o r c z ą  i p r z y c z y ­
n ić  s ię  do  z a p e w n ie n ia  S e jm o w i o w o c n e g o  i s p o ­

k o j n e g o  p r z e b ie g u  obrad .

Z w ydaw nictw .

Sztuka zdobycia majątku.
P o d  tym  ty tu łe m  w y s z ła  k s ią ż k a , w y d a n a  

w  rok u  b ie ż ą c y m  p rzez  S te fa n a  G ó r k ę  ( s k ła d  g łó  
*w ny u au to r a  K a r m e lic k a  2 1 ) . R za d k o  k tóre  d z ie ło  
z a s łu g u je  tak  n a  p r z y c h y ln ą  o c e n ę , ja k  ta k s ią żk a . 
R z e c z  je s t  w y d a n a  n a  c z a s ie .  T r a k to w a n ie  sp r a w y  
u jm u je  z g ó r y  n a d z w y c z a jn e m  p r z y w ią z a n ie m  a u ­
to r a  do  s w e g o  n a r o d u  i g o r ą c ą  c h ę c ią  d ź w ig n ię c ia  
g o  z n ie d o li e k o n o m ic z n e j . K s ią ż k a  o m a w ia n a  m a  
n a d e r  d o n io s łe  z n a c z e n ie  w y c h o w a w c z e .  W  d o s k o ­
n a le  o p r a c o w a n y m  w s t ę p ie  k r e śli autor , n ie  s i lą c  
s i ę  n a  s y s t e m y  n a u k o w e , z n a c z e n ie  d o b ro b y tu  dla  
n a r o d u  i p r z e ję ty  t ę g o ś c ią  i c e lo w e m  p r z y g o to ­
w a n ie m  d o  ż y c ia  in n y c h  n a r o d ó w , k r e ś li n a -  

■sder tra fn ie  n a s z e  w a d y  i z a p o w ia d a , że  p o d a n e  
w  c z ę ś c i  d r u g iej ż y c io r y s y  k ilk u  z n a n y c h  m ilio ­
n e r ó w , k tó r zy  w ła s n ą  p r a c ą  w y b il i  s ię  d o n a j w j ż -  
•sz y ch  d z ie d z in  z a m o ż n o śc i,  z a c z y n a ją c  o d  n ie ­
z n a c z n y c h  i n a jp r o s t sz y c h  z a ję ć , m ają  n a  c e lu  

^ w sk a za n ie  dróg , s p o s o b u  ż y c ia  i z a c h o w a n ia  s ię ,  
z a s a d , k tó r em i s ię  k ie r o w a ć  n a le ż y  w  k a ż d y m  s ta ­
n ie  i w  k a ż d e m  p o ło ż e n iu .

U w a g i i w s k a z ó w k i d a w a n e  p r z ez  C a r n e g g ie ,.  
R o c k e fe l le r a , B o n n e ta  i t. d. n a d er  c ie k a w e  sa m e  
p r z e z  s ię , m ają  n a d z w y c z a jn ą  w y c h o w a w c z ą  
w a r to ść .

B ie d a , w  k tórej s ię  w y c h o w u je m y , g n ę b i n a s  
p o d w ó jn ie ,  raz d la te g o , ż e  n a u c z y liś m y  s ię  ją o c e ­
n ia ć  ze  s t a n o w is k a  a r y s to k r a ty c z n o -sz la c h e c k ie g o ,  
a  n a s tę p n ie  d la te g o , że  f a łs z y w ie  w y c h o w y w a n i  
-do n ie d a w n a  w y łą c z n ie  p r z ez  k ie r u n e k  h u m a n i-  
ta r n o - l i te r a c k i ,  n ie  zn a jd u je m y  w  n im  i p r z ez  n ie g o  
ra tu n k u , w y jś c ia  an i do sta teczne j p r a c y , jak  ty lk o  
p r z e z  k a ryery  b iu r o k r a ty c zn e , i w o g ó le  s t a n o w i­
s k a  o s ta ły c h  m ier n y c h  p ła c a c h , k tóre  o s ią g a ć  
t r z e b a  p rzez  p r a c ę  2 0 - 3 0  lat. Z a ję c ia  u r z ę d n ic z e  
s ą  w o g ó le  p r z ez  m ilio n e r ó w  d o r o b k ie w ic z ó w  p o d  
w z g lę d e m  m a te ry a ln y m  u w a ż a n e  za  s y m b o l m ier  
m o śc i i w y r a z  b ie d y  s ta łe j, b e z  w y jś c ia .

N a to m ia s t  p o le c a ją  m ilia r d e rz y  w s z e lk ie  z a ję ­
c ia  sa m o d z ie ln e , w y tw ó r c z e , jak  k u p ie c tw o , ręk o  
-d zieło , te c h n ic z n e  z a ję c ia , c h e m ię , a d w o k a tu r ę  itp .

K sią ż k a  o m a w ia n a  o tw ie r a  m ło d z ie ń c o w i o c z y  
n a  w a r t o ś ć  p r a c y , n a  jej n ię s ły c h a n e  z n a c z e n ie  
i  p o w a g ę , d a lej n a  w a r to ś ć  t r z e ź w o ś c i ,  sa m o d z ie l­
n o ś c i ,  r zu tk o śc i , w y d a j n o ś c i  p r a c y , o m ija n ia  n a ło ­
g ó w  i r o z p u stę . D u s z ę  b ie d n e g o  c h ło p c a  o ż y w i  
n ie z m ie r n ie  z a p e w n ie n ie  p ły n ą c e  z u s t  m ilio n e r ó w , 
że s ą  o n i n a w e t  le p ie j  s y tu o w a n i w o b e c  s z a n s  
w y b ic ia  s ię  p o n a d  m ie r n o ś ć  i d o jś c ia  d o  z a m o ­
ż n o ś c i ,  a n iż e li r o z le n iw ia l i s y n o w ie  b o g a ty c h .

D o s k o n a łe  s c h a r a k te r y z o w a n ie  r ó ż n ic y  m ię d z y  
lu d ź m i  c y w i l iz o w a n y m i, a  n ie  p o s ia d a ją c y m i k u l-

O p e r a  t y m c z a se m  w y s t a w i ła  H a lk ę  z p . Z a -  
c h a r sk ą  w  p a rty i ty tu ło w e j , oraz  p . D o b o s z e m  
w  p a rty i Jon tk a .

P r z e d s ta w ie n ie  n a le ż a ło  d o  u d a tn ie js z y c h  w  tym  
s e z o n ie ,  a  to  z e  w z g lę d u  n a  w s p ó łu d z ia ł  p . Z a -  
.c h a r sk ie j, k tórej w a ru n k i g ło s o w e  r o z sz e r z o n e  s t u -  
d y a m i u z n a k o m ite j  n ie g d y ś , ś p ie w a c z k i  d z iś  w y ­
b o r n e j m a e s tr in y  p . A rk lo w ej , z m ę ż n ia ły , n a b ra ły  
o d p o w ie d n ie j  s i ły  i p o g łę b iły  d a w n ie j s z e  s tu d y a .

P . Z a c h a r sk a , z y s k a ła  w ie le  ta k ż e  i p o d  w z g lę ­
d e m  g r y  a k to r sk ie j , o ra z  w z ię c ia  s ię  n a  s c e n ie ,  
o z d a b ia ją c  d r a m a ty c z n ą  s tr o n ę  p arty i, k i lk u  d o b rz e  
o b m y ś la n y m i s z c z e g ó ła m i. J on tk a  ś p ie w a ł  p. D o ­
b o s z  w c a le  p r z y z w o ic ie .  Jeśli n a  ja k ie j  p a r ty i, to  
n a  tej w ła ś n ie  ła t w o  s tw ie r d z ić  p o s tę p y , ja k ie  p o ­
c z y n ił  m ło d y  a r ty sta  w  c ią g u  s w e j  k i lk u le tn ie j  p r a ­
c y  w  o p e r z e  lw o w s k ie j .  P a m ię ta m y  je g o  u c z n io w ­
s k ie  w y s t ę p y  w  o p e r z e  s z k o ln e j  p . M a rsa  i n a iw n e  
u s iło w a n ia ,  z m ie n io n e  w  p ię k n y  d o r o b e k  ś p ie w a c k i  
d z i ś .  N a jm ile j  j e d n a k  b y ło  s tw ie r d z ić  m o żn a  p e ­
w n e  o d ś w ie ż e n ie  o r g a n u , d z ię k i w y s t ę p o w i  p. L e-  
l iw y .  C o  p r a w d a  to  w o le l ib y ś m y  b y li w id z ie ć  t e g o  
n ie p o s p o l it e g o  ś p ie w a k a  w  p a rty i J on tk a , k tó r ą  p o ­
d o b n o  k r eu je  p r z e ś l ic z n ie  i b y ła b y  d y r e k c y a  o p e r y  
z y s k a ła  tem  w ię k s z ą  w d z ię c z n o ś ć  le g io n u  w ie lb i ­
c ie l i  p . L e liw y , k tó r e g o  n ie s t e ty  w  ty m  s e z o n ie , 
w  p a r ty i J o n tk a  u s ły s z e ć  ju ż  n ie  b ę d z ie m y  m o g li, 
b o w ie m  p o w tó r n y m  w y s t ę p e m  w  p arty i R au la  
( H u g e n o c i)  w  n ie d z ie ln e j  r e p ry z ie  tej o p e r y , p o ż e -

tury , o k r e ś le n ie  z m y słu  o s z c z ę d n o ś c i ,  ja k o  c e c h y , 
w  k tórej s ię  c y w i l iz a c y a  z a c z y n a , j e s t  n a d er  tra fn e  
i p r z e k o n y w u ją c e .

P o d a n ie  n a s tę p n ie  s z c z e g ó łó w  co  d o  ż y c ia ,  
w y r o b ie n ia  s ię  i d o jśc ia  d o  o lb rz y m ich  fortu n  ze  
s tro n y  k ilk u  z n a n y c h  m ilio n e r ó w , k tó r zy  z a c z ę li  
k ar y e rę  od  u b o g ic h  c h ło p c ó w , sp r z e d a ją c y c h  g a ­
z e ty  i z a p a łk i i to  d o  fortu n  w ię k s z y c h , n iż  je  
z d o b y ć  u m ie li i m o g li k r ó lo w ie  i c e sa r z e  przez  
w ie k i  c a łe , o ż y w ia  e n e r g ię , r o z sz e r z a ’ p o g lą d y  i w y  
w ie r a  w p ły w  ta k  k o r z y stn y , że  p o  p r z e c z y ta n iu  
te g o  d z ie ła ,,  tc h n ą c e g o  m iło ś c ią  b l iź n ie g o , u w ie l­
b ie n ie m  p o tę g i d u ch a  lu d z k ie g o  m im o w o l i z w r a c a  
s ię  m y ś lą  ku a u to r o w i, w y r a ż a ją c  m u w d z ię c z n o ś ć  
za  d o s ta r c z e n ie  tak- c e n n e g o  d z ie ła  d la  k ra in y  
z g n ę b ie n ia  i sm u tk u .

D z ie ła  o m a w ia n e g o  n ie  m o żn a  d o s y ć  p o le ­
c a ć  —  z a s łu g ą  j e s t  j e g o  r o z p o w s z e c h n ia n ie .

Najazd Prusaków 
na powiat chrzanowski.

P r z e m y s ło w c y  i r ę k o d z ie ln ic y  n a s i n a r z ek a ją  
n a  z a stó j , n a  k r y ty cz n e  p o ło ż e n ie  e k o n o m ic z n e , —  
lu d n o ść  n a s z a  tu ła  s ię  p o  o b c z y ź n ie  za  z a ro b k ie m , 
a w s z y s tk o  d a teg o , b o  rząd  n am  sp rz y ja , b o  o p ie ­
ku je  s ię  r o z w o je m  n a s z e g o  kraju i p o p ie r a  n a sz  
p r z e m y sł, h a n d e l i r ę k o d z ie ło . A  jak  ? —  n ie c h  
s łu ż y  za  d o w ó d  n a s tę p u ją c y  w y p a d e k :

W  p o w ie c ie  c h r z a n o w sk im , p r z e d e w s z y s tk ie m  
z a ś  w  m ia s te c z k u  T r ze b in i, g r a su je  p o p r o s tu  od  
w ie lu  la t żyd  p r u sk i Jerzy  S c h a l s c h a ,  p o d o b n o ,  
b u d o w n ic z y , z a m ie sz k a ły  s ta le  w  K a to w ic a c h , p o d ­
d a n y  p r u sk i. P r z e p r o w a d z a  on  u n a s  w s z y s tk ie  
w ię k s z e  b u d o w le . D z ie je  s ię  to  w s z y s tk o  p o d  b o ­
k iem  • i o k iem  p o w ia to w e j  w ła d z y  p r z e m y s ło w e j ,  
m ia n o w ic ie  c. k. S ta r o s tw a . G o sp o d a r k a  t e g o  no  
w e g o  n a je ź d ź c y  tr w a ła  la t k i lk a  b e z k a r n ie . W d a ło  
s ię  w  te  n a d u ż y c ia  d o p ie r o  S to w a r z y s z e n ie  m aj­
s tr ó w  b u d o w la n y c h  w  K r a k o w ie , o d n io s ło  s ię  ze  
s t o s o w n e m  p r z e d s ta w ie n ie m  tak  d o  S ta r o s tw a , jak  
i d o  N a m ie s tn ic tw a , w y s t ą p iło  z fo r m a ln e m i o s k a r ­
ż e n ia m i przy  p o s z c z e g ó ln y c h  w y p a d k a c h , i s w o ­
b o d a  J e r z e g o  S c h a l s c h y  z o s ta ła  o g r a n ic z o n ą , —  
S t a r o s tw o  c h r z a n o w s k ie  n a  sk u te k  sta ra ń  S t o w a ­
r z y sz e n ia  w y m ie n io n e g o  b y ło  n a w e t  z n ie w o lo n e  za  
s t o s o w a ć  w o b e c  J. S c h a l s c h y  p r z e p isy  k arn e  u s ta ­
w y  p r z e m y s ło w e j .

P r z e k o n a ł s ię  P ru sa k , ż e  n ie  w o ln o  m u b e z ­
k a r n ie  p r z e k r a c z a ć  p r z e p is ó w  u s ta w y , u c ie k a  s ię  
p r z eto  p o d  o s ło n ę  tej u s ta w y . P o d a w a ł s ię  w ię c
0  k artę  p r z e m y s ło w ą , na  p r z e d s ię b io r s tw a  b u d o ­
w la n e , k tórą  m u c. k. S ta r o s tw o  w  C h r za n o w ie  
r esk ry p te m  z d n ia  18  p a ź d z ie r n ik a  1 9 1 2  L. 6 5 .7 7 0  
w y d a ło . N a d to  je s z c z e  w  lu ty m  w  r. 191 2  z ło ż y ł  
p r z ed  c. k. K o m isy ą  e g z a m in a c y jn ą  w  O p a w ie  
e g z a m in  na  m ajstra  m u r a rsk ie g o  i c ie s i e ls k ie g o
1 o trz y m a ł ś w ia d e c tw a  z d n ia  11 m a rc a  191 2  Nr. 
VI 1 8 4  N a  p o d s t a w ie  te g o  ś w ia d e c tw a  w n ió s ł  p o ­
d a n ie  d o  c. k. S ta r o s tw a  w  C h r z a n o w ie  o w y d a n ie  
m u k o n c e s y i  n a  m ajstra  m u r a r sk ie g o  i c ie s i e l s k ie g o  
z  s ie d z ib ą  w  T r z e b in i w s i .

T e  k r o k i d la  u z y sk a n ia  u p r a w n ie n ia  p o c z y n ił

g n a  n a s  p. L e liw a , k o ń c z ą c  s w ą  g o ś c in ę ,  w  c z a s ie  
k tó rej z d o b y ł  s e r c a  p u b l ic z n o ś c i ,  a  p o d z iw  d la  s w e j  
n ie z a w o d n e j  t e c h n ik i g ło s o w e j  u ty ch , k tó r zy  to  
o c e n ić  u m ie ją .

R au l i ja k o  p o s ta ć  i ja k o  p a rty a , p r z y s to s o ­
w u je  s ię  d o s k o n a le  do  w a r u n k ó w , ja k ie m i r o z p o - .  
r zą d za  a r ty sta , k tóry  p a r ty ą  tą  w y w a r ł  w ie lk ie  
w r a ż e n ie  n ie  t y lk o  w ie lk ą  u m ie ję tn o ś c ią  te c h n ik i  
ś p ie w a c z e j ,  l e c z  ta k ż e  w a lo r a m i św ie tn e j  g ry  o b ­
m y śla n e j  d o  n a jd r o b n ie js z e g o  s z c z e g ó łu .

P . K o r o le w ic z , w  p o s ta c i  W a le n ty n y  u ja w n iła  
o b o k  k o lo sa ln e j  s p r a w n o ś c i  i w y tr z y m a ło ś c i  o r g a ­
n u , j e g o  p r z e p y sz n e g o , n io s ą c e g o  d ź w ię k u , s tr o jn e g o  
w  b o g a tą  k o lo r y s ty k ę , le c z  ta k ż e  i d u c h o w y c h  w a ­
lo r ó w , k tó r em i h o jn ie  w y p o s a ż y ła  p a r ty ę .

W y s t ę p  p a ry  ty ch  d o s k o n a ły c h  i w  p e łn e m  
z n a c z e n iu  t e g o  w y tw o r n y c h  ś p ie w a k  iw  b y ł  n a ­
p r a w d ę  c z ę ś c ią  k o n c e r to w ą  w  r ep ry z ie  H u g e n o -  
tó w , k tó r y c h  r e ż y sz e r y i n ie  m ie l ib y ś m y  o d w a g i n a ­
z w a ć  s ta r a n n ą  a  o p r a c o w a n ia  d o s ta tę c z n e m . "Być 
m o że , ż e  n ie d z ie ln e  p r z e d s ta w ie n ie ,  b ę d z ie  le p sz e m ,  
a r e z y se r y a  n a u c z y  n p . s z la c h tę  fr a n c u sk ą , ż e  w o ­
b e c  k r ó lo w e j, s to i s ię  b e z  o k r y c ia  g ło w y , ż e  w c h o ­
d z ą c  o d d a je  s ię  u k ło n y  i t. d., a  ś p ie w a  s ię  d la  
sa m e j  g r z e c z n o ś c i  w  ta k c ie  i ry tm ie .

K r ó lo w ę  ś p ie w a ła  s ta r a n n ie  i w  m ia rę  s w y c h  
z a s o b ó w  p o p r a w n ie , p . B r z e sk a . P a rty jk ę  p a z ia , a c z  
n a  r a z ie  j e s z ć z e  n ie  o d p o w ie d n ią  d la  s w e g o  g ło su  
o d d a ła  p . M a r y n o w ic z ó w n a  b a r d z o  p ię k n ie  i b ar -

Jerzy  S c h a lo c h a  na  p o d s t a w ie  §  8 u s ta w y  p r z e ­
m y s ło w e j ,  k tóry  o p ie w a :

„ C u d z o z ie m c y , u d o w o d n iw s z y  fo rm a ln ą  
w z a je m n o ś ć  ze  stro n y  p a ń s tw a , d o  k tó r eg o  
n a le ż ą , s to ją  na r ó w n i z k r a jo w c a m i p od  w z g lę ­
dem  r o z p o c z ę c ia  i p r o w a d z e n ia  p r z em y słu " .

T a  fo rm a ln a  w z a je m n o ś ć  o d n o ś n ie  d o  p rze ­
m y s łu  b u d o w la n e g o  o b ję ta  je s t  w  s to su n k u  d o  p a ń ­
s t w a  N ie m ie c k ie g o  tra k ta tem  h a n d lo w y m  z d n ia  6 g r u d n ia  1891 dz. u. p. N r. 15 e x  18 9 2 , oraz  d o ­
d a tk o w y m  tra k ta tem  z d n ia  2 5  s ty c z n ia  1 9 0 5  dz .
u. p. N r. 2 4  e x  1906 .

P o s ta n o w ie n io m  u s ta w y  s ta ło b y  s ię  p o z o r n ie  
z a d o sy ć , p o n ie w a ż  J. S c h a ls c h a  w y k a z u je  k w a lifi -  
k a c y ę , p o tr ze b n ą  do  u z y sk a n ia  k o n c e s y i ,  i p o n ie w a ż  
fo rm a ln a  w z a je m n o ś ć  is tn ie je . Z a c h o d z i je d n a k  p y ­
ta n ie  n a tu ry  z a sa d n ic z e j . C zy  ta fo rm a ln a  w z a je ­
m n o ść  m a s ię  o d n o s ić  d o  ty ch  c u d z o z ie m c ó w , k tó ­
r zy o s ie d la ją  s ię  s ta le  w  n a s z y m  kraju , lu b  p a ń ­
s t w ie  i sta ra ją  s ię  o  u p r a w ie n ie  p r z e m y s ło w e  p o ­
m im o , że  n ie  p o s ia d a ją  j e s z c z e  p r z y n a le ż n o śc i p a ń ­
s t w o w e j , c z y li p o d d a ń s tw a  a u s tr y a c k ie g o , — c z y  
t eż  o d n o s i  s ię  ta  fo rm a ln a  w z a je m n o ś ć  i d o  ty ch  
c u d z o z ie m c ó w , k tó r zy  s ta łą  s ie d z ib ę  m a ją  za  g r a ­
n ic a m i n a s z e g o  p a ń s tw a  lu b  kra ju . O d n o śn ie  d o  
Jerzegoe S c h a ls c h y  je s t  fa k te m , u r z ę d o w o  s t w ie r ­
d z o n y m , że  m ie s z k a  on  s ta le  w  K a to w ic a c h , p rzy  
pl. W ilh e lm a , L. 6, z a ś  p r z e d s ię b io r s tw a m i j e g o  b u -  
d o w la n e m i w  T r z e b in i z a jm u je  s ię  n ie ja k i N . H a-  
sn er , c o  s tw ie r d z a  Z w ie r z c h n o ś ć  g m in y  T r z e b in i 
w ie ś ,  k tóra  z a ra z em  p o d a je , że  J erzy  S c h a ls c h a  ja ­
w i s ię  w  tej g m in ie  n a jw y ż e j  raz n a  ty d z ień , że  
w  tej g m in ie  n ie  j e s t  z n a n y , b o  w  n iej d o ty c h c z a ś  
n ie  m ie s z k a ł i o b e c n ie  ta k ż e  n ie  m ie s z k a . C zy ż  
w ię c  w o b e c  t e g o  m o że  b y ć  m o w a  o tem , ż e  Jerzy  
S c h a l s c h a  m a s ie d z ib ę  s w e ^ o  p r z e m y s łu  r z e c z y ­
w iś c ie  w  g m in ie  T r z e b in ia  w ie ś  ? W  r z e c z y w is to ś c i  
z n a jd u je  s ię  j e g o  s ie d z ib a  p r z e m y s łu  w  K a to w i­
c a ch .

U s ta w a  p r z e m y s ło w a  d o p u s z c z a  w p r a w d z ie  
w  §  5 5 , że  k a ż d y  p r z e m y s ło w ie c  m o że  sw ó j  p r z e ­
m y s ł w y k o n y w a ć  ta k ż e  za  p o ś r e d n ic tw e m  p r z e d ­
s t a w ic ie la ,  c zy li k ie r o w n ik a , a le  k ie r o w n ik  tak i m u si  
p o s ia d a ć , r ó w n ie  jak  sa m  w ła ś c ic i e l  p r z e m y słu , w y ­
m o g i p o tr z e b n e  d o  s a m o is t n e g o  p r o w a d z e n ia  d o ­
t y c z ą c e g o  p r z e m y s łu . O tó ż  N . H a sn er , z a s tę p c a  J. 
S c h a ls c h y , n ie  p o s ia d a  w c a le  u p r a w n ie n ia  do  s a ­
m o is tn e g o  p r o w a d z e n ia  p r z e m y s łu  b u d o w la n e g o , 
a  w ię c  s t a n o w i p r z e sz k o d ę  z a sa d n ic z ą .

W  w y p a d k u  tym  n ie  m o że  ta k ż e  b y ć  m o w y  
o u tw o r z e n iu  p r z ez  J e r z e g o  S c h a l s c h ę  o d g a łę z ie n ia ,  
c z y li f ilii j e g o  g łó w n e g o  p r z e m y s łu , sk o r o  s ie d z ib ą  
g łó w n ą  te g o  p r z e m y słu  s ą  K a to w ic e , a w ię c  m ie j ­
s c o w o ś ć ,  le ż ą c a  p o z a  g r a n ic a m i p a ń s tw a , a w  m y śl 
§  4 0  u s ta w y  p r z e m y s ło w e j ,  f ilie  tw o r z o n e  b y ć  m o ­
g ą  w  in n y c h  g m in a c h  lu b  p o w ia ta c h , —  n ie  m ó w i  
z a ś  w c a le  u s ta w a  o t w o r z e n iu  ty c h  filii  w  o b c y c h  
p a ń s tw a c h .

Z d a n iem  n a s z e m  n ie  u p r a w n ia  J e rz eg o  S c h a l ­
s c h y  fa k t p o s ia d a n ia  ś w ia d e c tw a  z e g z a m in u  do  
u b ie g a n ia  s ię  o  u p r a w n ie n ie  p r z e m y s ło w e , sk o r o  
n ie  o s ie d la  on  s ię  s ta le  w  k raju  n a s z y m . A le  p o d  
ty m  w z g lę d e m  n ie  c h c e m y  o r z e k a ć  s ta n o w c z o . Z a ­
b ie r a m y  g ło s  w  tej sp r a w ie  je d y n ie  ty lk o  d la te g o

d z o  m u z y k a ln ie . N ie p o d o b n a  p o m in ą ć  m ilc z e n ie m  
s ta r a n n ie  z a ś p ie w a n e j  p ar ty jk i II d a m y  d w o r u  p rzez  
p. O str o w sk ą , oraz  p a rty i Hr. d e  S t. B r is  p r z ez  p. 
P a s z k o w s k ie g o , k tó r y  p o n o s i ł  d z ie ln ie , jak  n a  d o ­
ś w ia d c z o n e g o  ś p ie w a k a  p r z y s ta ło , p a r ty ę  b a s o w ą  
w ra z  z  k o le g ą  s w y m  b a s e m  p. J e liń sk im , ś p ie w a ­
ją cy m  d z ie ln ie  M a r c e lle g o .

W  p o m n ie j sz y c h  p a r ty a ch , w  k tóre  m istrz  
M a y er b e r  w y p o s a ż y ł  H u g e n o tó w , z a d o w o ln i lś  pp . 
D o b o s z , S c h m id t, U r b a n o w ic z , M iiller , K a r a s iń sk i,  
F e d y c z k o w s k i i t. d.

O p e r ę  o ż y w io n ą  b a le te m  p r o w a d z ił  p . W o lf s -  
th a l, h e tm a n ią c  —  sp r a w n ie  p r a c u ją ce j  —  o r k ie s trz e  
i d o k ła d a ją c y m  w s z e lk ic h  s i ł  c h ó r o m , z e n e rg ią .

Z  k a d r ó w  o p e r o w y c h  u b y w a  b a r d z o  c e n n a  —  
a c z  m a ło  w y z y s k iw a n a  s iła , b o w ie m  p. S te w a , 
o p u s z c z a  s c e n ę  lw o w s k ą  p r z e n o s z ą c  s ię  n a  s c e n y  
z a g r a n ic z n e . A rty stę  t e g o  u s ły s z e l iś m y  w  party i 
C a r a r a d o ss i’e g o  ( T o s c a )  w y k o n a n e j  w  w a r u n k a c h  
d la ń  n ie d o g o d n y c h , b o  p o  ż m u d n e m  p r z eu cz a -  
n iu  s ię  t a k o w e j  z j ę z y k a  w ło s k ie g o  ( w  k tórym  ś p ie w a ł  
n a  s c e n a c h  z a g r a n ic z n y c h )  n a  ję z y k  p o ls k i  w  c ią g u  
p o d o b n o  tr z e c h  dn i. M im o  t e g o  p r z e d s ta w ił  s ię  
w ó w c z a s  ja k o  a r ty sta  o w y s o k ie j  k u ltu r ze  t e c h n i­
c zn ej  i m u z y cz n e j. Ż a łu jem y , iż  n ie  p o z w o lo n o  nam  
u s ły s z e ć  p. S t e w ę  ta k ż e  i w  in n y c h  p a r ty a ch  je g o  
b o g a t e g o  r ep er tu aru . St. Bursa.



„TYGODNIK MIESZCZAŃSKI"

Pierwsza krajowa fabryka wyrobów żelaznych
JÓZEFA GÓRECKIEGO — Podgórze ad Kraków

poleca swe wyroby artyst. ślusarskie i konstrukcyjne. Jedyny w kraju wyrób siatek  
żelaznych, drutu pocvnkow anego i kolczastego. Fabryczny wyrób mebli żelaznych  
------------------------------------  mosiężnych i urządzeń szp ita ln y ch .------------------------------------

Zgłoszenia wprost: Józef Górecki, Podgórze, Telefon 277.

a b y  z w r ó c ić  u w a g ę  n a  n o w e  n ie b e z p ie c z e ń s t w o , 
ja k ie  z a g ra ż a  n a s z y m  p r z e m y s ło w c o m  ze  stro n y  n a ­
s z y c h  „ n a j s e r d e c z n i e j s z y c h " ,  k tórzy  n a ja z d  
n a  n a s z  -kraj c h c ą  u p o z o r o w a ć  le g a ln o ś c ią . M o że  
t e ż  g ło s  n a s z  o b u d z i c z y n n o ś ć  i in n y c h  s fer  in te ­
r e s o w a n y c h , a  m o ż e  s p o w o d u j e  p o w o ła n e  d o  t e g o  
w ła d z e , a b y  z b y t  p o s p ie s z n ie  i ła t w o  n ie  s z ły .n a  
r ęk ę  p o d o b n y m  n a je z d c o m .

F o rm a ln a  w z a j e m n o ś ć  p r z e w id z ia n a  w  u s ta w ie ,  
n ie  m o że  b ' ć  z b y t  r o z c ią g łe  t łó m a c z o n ą . D o w o d z i  
t e g o  n a j le p ie j  sa m  rząd  p r u sk i;  u s u w a  on  b e z  sk r u ­
p u łu  z e  s w y c h  g r a n ic  n a w e t  ta k ie  j e d n o s tk i , k tó r e  
n ie ty lk o  s ta le  s ię  o s ie d l i ły  w  g r a n ic a c h  p a ń s tw a  
p r u s k ie g o , ta m ż e  o d  la t k i lk u n a s tu  i d łu ż e j sw ó j  
p r z e m y s ł w y k o n y w a ły , a le  z d a n iem  je g o  s ta ją  s ię  
„ la st ig q . C zy ż  w ię c  J erzy  S c h a ls c h a  n ie  b ę d z ie  
ta k ż e  „ la st ig " , j e ż e li p o z o r n ie  le g a ln ie  z a g a rn ie  
p r z e m y s ł b u d o w la n y  w  p o w ie c ie  c h r z a n o w sk im  
i p r z ez  to  p o z b a w i tu te j s z y c h  p r z e m y s ło w c ó w  
s p o s o b n o ś c i  z a r o b k o w a n ia  ? P r z e c ie ż  p r z y n ie s ie  
c h y b a  s z k o d ę  n a s z e m u  s p o łe c z e ń s tw u , —  n a le ż a  
ło b y  s ię  w ię c  s p o d z ie w a ć , że  n a w e t  w ła d z e  n a s z e  
n ie  b ę d ą  z b y t  sk o r e  d o  p o p ie r a n ia  lu b  u w z g lę d n ie ­
n ia  p o d o b n y c h  z a b ie g ó w . N ie  m a ło  n a s  te d y  z a ­
d z iw ia  p o c h o p n o ś ć  S to w a r z y s z e n ia  z je d n o c z o n y c h  
r ę k o d z ie ln ik ó w  w  C h r z a n o w ie , z ja k ą  z a l ic z y ła  
J e rz eg o  S c h a ls c h ę  w  p o c z e t  s w y c h  c z ło n k ó w  
i p r z y ję ła  o d  n ie g o  k w o tę  100 kor . ty tu łe m  n a le -  
ż y to ś c i  in k o r p o r a cy jn e j .

N ie  c h c e m y  n a w e t  p r z y p u s z c z a ć , ż e  r o z c h o ­
d z iło  s ię  S to w a r z y s z e n iu  o d o c h ó d  z n a le ż y to ś c i  
in k o r p o r a cy jn e j , a le  m u sim y  s k o n s t a t o w a ć , że  p o  
p e łn iło  o n o  krok  c o  n a jm n ie j  n ie r o z w a ż n y , b o  u d z ie ­
l i ło  p o p a r c ia  je d n o s tc e , k tó r a  w c a le  n ie  p r z y c z y ­
n iła  s ię  d o  r o zw o ju  i p o d n ie s ie n ia  p r z e m y s łu  w  n a ­
sz y m  k ra ju , k tóra  d z ia ła  n a w e t  n a  s z k o d ę  n a s z y c h  
in te r e s ó w , b o  sp r o w a d z a  n a w e t  o b c y c h  r o b o tn ik ó w  
z  P ru s, a w ię c  o d b ie r a  z a ro b k i n a s z y m  r o b o tn ik o m . 
C ie k a w i te ż  je s te ś m y , jak  w o b e c  ty ch  r o b o tn ik ó w  
z a c h o w u je  s ię  p o w ia t o w a  K a sa  c h o r y c h  w  C h rza  
n o w ie , —  c zy  w o g ó le  Jerzy  S c h a ls c h a  o p ła c a  i g d z ie  
s w o ic h  r o b o tn ik ó w .

P o r u sz o n ą  w  n in ie jsz y m  a r ty k u le  s p r a w ę  u p ra ­
w n ie n ia  J e r z e g o  S c h a ls c h y , p o le c a m y  ta k ż e  Iz b ie  
b u d o w n ic z y c h  w  K r a k o w ie ;  sta ra  on  s ię  w p r a w d z ie  
o k o n c e s y e  m a js te r sk ie , j e ż e li jed n a k  p o s ia d a  w  P r u ­
s a c h  u p r a w n ie n ia  b u d o w n ic z e g o , to  m o że  b a rd zo  
ła t w o , o p ie r a ją c  s ię  n a  „ fo rm a ln ej w z a je m n o śc i" , 
p o c z y n ić ‘ s ta r a n ia  o u z y sk a n ie  t e g o  u p r a w n ie n ia  
ta k ż e  n a  G a lic y ę .

Przed Walnem Zgromadzeniem Cechu 
majstrów szewskich.

K r a k ó w ,  20. l ip c a .

W  d n iu  2 9  b. m . o d b ę d z ie  s ię  w  lo k a lu  Izb y  r ę ­
k o d z ie ln ic z e j  (u l. P o t o c k ie g o  L. 18) W a ln e  Z g r o ­
m a d z e n ie  C ec h u  m a js tr ó w  s z e w s k ic h , c e le m  d o k o  
n a n ia  w y b o r u  s ta r s z e g o  S to w a r z y sz e n ia . O  C ec h u  
ty m  i o  s to s u n k a c h  ta m  p a n u ją c y c h , a za ra zem  
o  o s o b ie  b y łe g o  s ta r s z e g o  k ilk a k r o tn ie  ju ż  p i s a ­
l iś m y . S ta r sz y  ten  n a le ż a ł  d o  tej n ie w ie lk ie j ,  na  
s z c z ę ś c ie ,  w  K r a k o w ie  g r u p k i, której w  s p e łn ia n iu  
o b o w ią z k ó w  p u b l ic z n y c h  o b c y m  b y ł in te r e s  i d o ­
b ro  o g ó łu , n a to m ia s t  p r y w a ta  i o s o b is t e  in te r e sy  
b a r d z o  p o d ejr za n ej  na tu ry  b y ły  w s k a ź n ik ie m  „p ra ­
cy"  i „ d z ia ła ln o śc i" .

T o  te ż  f r u k ty fik o w a n ie  s ta n o w is k a , n ier a z  
w  s p o s ó b , s to ją c y  w  z a sa d n ic z e j  s p r z e c z n o ś c i  
z o g ó ln ie  o b o w ią z u ją c y m i p r z e p isa m i u s ta w y  k a r ­
nej, p o c ią g n ą ć  m u s ia ło  p o w s z e c h n e  o b u r z e n ie  
m a jstr ó w  s z e w s k ic h  p r z e c iw  te g o  r od za ju  „ sta r ­
sz em u " . P o w s ta ła  od r a z u  in ic y a ty w a , a b y  s ię  p o ­
z b y ć  j e d n o s tk i , p r z y n o sz ą c e j  w s ty d  o g ó ło w i r ę ­
k o d z ie ln ik ó w , z w ła s z c z a , ż e  ten  „ sta rsz y "  w  c e ­
c h u  m a js tr ó w  s z e w s k ic h  n ie  c o fn ą ł ręk i p r z ed  ż a -  
d n em  p r z e k u p s tw e m  i ła p o w n ic tw e m . N a  c z y n io n e  
m u p u b l ic z n ie  ta k  n a  z g r o m a d z e n ia c h , jak  i w  p r a ­
s ie  w  tym  k ier u n k u  za rz u ty , n ie  o d p o w ia d a ł ,  b o  
czu ł, ż e  s ą  o n e  n ie s te ty  p r a w d z iw e , ż e  w  razie  
p r z e c z e n ia  p r z e d s ta w ią  m u n ie z b ite  d o w o d y , s ta n ą  
d o  o c z u  lu d z ie , k tó r zy  m u p o w ie d z ą :  „ w z ią łe ś  od

t e g o  i ta m te g o  ła p ó w k ę " . J e d n o s tk a  ta  s t o c z y ła  
s ię  n a  sa m o  d n o  m o ra ln ej p r z e p a śc i.

P r z e c iw k o  tak ie j z d e p r a w o w a n e j  j e d n o s tc e  
z e r w a ł s ię  r y ch ło  prąd, k tóry  o g a r n ą ł p r a w ie  c a ły  
o g ó ł  m a jstr ó w  s z e w s k ic h ,  a k tóry  z w r ó c i ł  s ię  
w  k ier u n k u  sa n a c y i ,  z a b a g n io n y c h  p r z ez  „ s ta r ­
s z e g o "  s t o s u n k ó w  w  C ec h u .

D z ię k i u s iln y m  z a b ie g o m  i sy s te m a ty c z n e j  
p r a c y  u d a ło  s ię  p r z e z  n a le ż y te  o ś w ie t la n ie  p o s tę ­
p o w a n ia  s ta r sz e g o , s p o w o d o w a ć  m a g is tra t , ja k o  
w ła d z ę  p r z e m y s ło w ą  do  w y w a r c ia  n a  „ sta rsz y m "  
p r e sy i i z m u sz e n ia  g o  do  r e z y g n a c y i, c o  s ię  też  
s ta ło  w  d n iu  20. m aja  b . r.

T a k  w ię c  C ec h  m a jstr ó w  s z e w s k ic h  p o z b y ł  
s ię  je d n o s tk i , k tóra  p r z ez  s w e  n ie c n e  c z y n y , p r z y ­
n o s i ła  o g ó ło w i w s ty d  i h a ń b ę .

O d b ę d z ie  s ię  —  jak  ju ż  n a  p o c z ą tk u  w s p o ­
m n ie liśm y  —  W a ln e  Z g r o m a d z e n ie  C ec h u . B ę d z ie  
to  n ie z m ie r n ie  d o n io s ła  c h w ila , c h w ila  p r z e ło m o w a ,  
o d  której r o z p o c z ą ć  s ię  m a r ze te ln a p ra c a  n a d  s a -  
n a c y ą  i r o zw o je m  C ec h u .

C z ło n k o w ie  C ec h u , p o  w z a je m n e m  p o r o z u m ie ­
n iu  w y b io r ą  ze : s w e g o  g r o n a  n a  g o d n o ś ć  s ta r s z e g o  
S t o w a r z y s z e n ia  je d n o s tk ę , k tórej n i e p o s z la k o w a n y  
ch a r a k ter  i p r a c a  p u b lic z n a  d a ją  d o s ta te c z n ą  g w a -  
r a n c y ę , ż e  p o w ie r z o n e  s o b ie  o b o w ią z k i  sp e łn i ku  
o g ó ln e m u  z a d o w o le n iu , ż e  C e c h  p o p r o w a d z i p o  
lin ii p o m y ś ln e g o  r o z w o ju  i ż e  w r e s z c ie  b ę d z ie  
d z ie ln y m  o b r o ń c ą  jed n e j  z n a jb a rd z ie j z a g r o ż o n y c h  
p r z ez  w ie lk i  p r z e m y s ł r ę k o d z ie ln ic z e j  p r o d u k c y i.

Wszystkich miejscowych Prenumeratorów  
upraszam y o bezzwłoczne wyrównanie zale­
głej prenumeraty, gdyż w przeciwnym ra­
zie bylibyśmy zmuszeni wstrzymać dalszą 
wysyłkę pisma.

Adm inistracya 
» Tygodnika Mieszczańskiego “.

K R O N IK A .
Obchód grunwaldzki w  Krakowie.

„Straż Polska" urządza w niedzielę, dnia 20 lipca 
b. r., uroczysty obchód grunwaldzki z następującym 
programem:

1. O  godz. w pół do 9 rano uroczyste nabożeń­
stwo w  kościele Najśw. Panny Maryi, z kazaniem ks. 
Janickiego.

2. Pochód na W aw el, celem złożenia wieńców na 
grobowcu W ładysław a Jagiełły.

3. W iec na dziedzińcu zamkowym na W awelu.
Do udziału w  obchodzie tym prezydent dr Leo

zaprosił wszystkich członków R ady m. Krakowa.
W y d z ia ł K lubu  ręk od zie ln iczo -m ieszczań sk ie-  

go  w zy w a  sw oich  C złon k ów  do w z ięc ia  grem ial­
nego  u d zia łu  w  o b ch o d zie  grunw aldzk im . C złon ­
k o w ie  zb iorą  s ię  o  g o d zin ie  8  rano w  sali K lubu  
(ul. św . K rzyża  I. 7), skąd  razem  u d ad zą  s ię  na  
nab ożeń stw o .

K r a k ó w ,  20 lipca 1913.

D w a  p osied zen ia  R ady m iejskiej. Krakowska 
R ada miejska odbędzie dwa przedwakacyjne posiedze­
nia w nadchodzący poniedziałek i wtorek. N a porządku 
dziennym: W niosek w sprawie dróg dojazdowych do 
nowego dworca; dodatek drożyźniany dla urzędników 
i służby; konkurs na regulacyę ul. W olskiej; przystą­
pienie do Tow . akc. fabryki cukru w Bieńczycach; 
sprawy wystawy architektonicznej w  r. 1912; budowa 
szkół w Dąbiu, Łobzowie, Płaszow ie; rozszerzenie 
etatu praktykantów kancelaryjnych Magistratu; regulacya 
ulic; regulamin komisyi drogowej; wnioski w  sprawie 
rozpoczęcia budowy pawilonów sanitarnych; sprawy 
targowe i rzeźni miejskiej; sprawy osobiste i nominacye.

O p om oc rząd ow ą . G rupa posłów demokraty­
cznych, którzy ubiegłej niedzieli brali udział w obradach I

lewicy sejmowej, udała się pod przewodnictwem pre­
zesa K oła dra L e a  do namiestnika, by interweniować 
w sprawie akcyi zapomogowej rządu z powodu olbrzy­
mich szkód, wyrządzonych ustawiczną słotą i pow o­
dziami. Namiestnik przyrzekł udzielić doraźnej pomocy, 
oraz podjąć starania u rządu centralnego na podstawie 
otrzymanych już, lub nadejść mających sprawozdań sta­
rostów o większą pomoc finansową od rządu central­
nego.

O d zn a czen ie  p o s ła  Z ie len iew sk ieg o . Cesarz na­
d a ł posłowi Edmundowi Z i e l e n i e w s k i e m - u  krzyż, 
komandorski orderu Franciszka Józefa.

Z  p ra cy  ośw ia tow ej w  Z akrzów ku. Staraniem 
„Eleuteryi." odbyło się ubiegłej niedzieli, 13 lipca b. r.
0 godz. 4 popołudniu, zebranie oświatowe w  przepeł­
nionej sali tamtejszej „Czytelni'". P o  wstępnem prze­
mówieniu p. M ożdżeńskiego Leona, w którem wyja­
śnił cele Towarzystwa i znaczenie oświaty wogóle, wy­
g łosił p. Surówka J. odczyt „O  s z k o d l i w o ś c i  a l ­
k o h o l u " .  Następnie wywiązała się na ten temat oży­
wiona pogadanka, zakończona zabawą towarzyską. Na 
życzenie zebranych przyrzekł p. Możdżeński imieniem. 
Zarządu Z w . „Eleuteryi" urządzać co niedzielę takie 
odczyty w połączeniu z pogadankami i zabawą w  Z a ­
krzówku. —  N astępnej niedzieli o godz. 4 popołudniu 
odbędzie się w „Czytelni" odczyt „O  K o ś c i u s z c e " .  
Na zakończenie zaproponował p. Możdżeński zebranymi 
utworzenie kółka amatorskiego i chóru, co z wielkim 
zapałem przyjęto, a w  następnym tygodniu mają się już 
rozpocząć próby. Uznanie należy się W ydziałow i Czy­
telni za bezinteresowne odstąpienie sali na odczyty
1 przedstawienia, i p. Dziewońskiemu za wypożyczenie 
gramofonu, ułatwiającego w ten sposób pracę oświatową. 
O by  i sąsiednie gminy podmiejskie Krakowa poszły za 
przykładem Zakrzówka.

W alne zgrom ad zen ie  C ech u  szew có w . W  przy­
szły wtorek dnia 29 lipca b. r. odbędzie się w lokalu 
Izby rękodzielniczej przy ulicy A ndrzeja Potockiego pod  
1. 18, o godz. 5 popołudniu W alne zgromadzenie C e­
chu szewców, na którem dokonany zostanie wybór star­
szego cechu. Uprawnionymi do głosowania są członko­
wie Cechu, umieszczeni na liście, zestawionej na pod­
stawie rejestrów urzędowych Magistratu, oraz ci z po­
między nieumieszczonych na liście członków, którzy 
w oznaczonym niżej terminie reklamacyjnym, wykażą 
się posiadaniem karty przemysłowej, względnie dowo­
dem, że wnieśli należycie udokumentowane podania 
o karty przemysłowe i rozpoczęli faktyczne wykonywa­
nie przemysłu. —  Listę członków, wyłożoną w  kance- 
laryi cechowej (ul. A nd. Potockiego, 1. 18, lokal Izby 
rękodzielniczej), przeglądać można codziennie w  godzi­
nach od 3 popołudniu do 8 wieczorem.

Reklamacye przeciw nieumieszczeniu uprawnionych 
do głosowania na liście wyborców, względnie przeciw  
umieszczeniu na tejże liście osób do głosowania nieu­
prawnionych, wolno wnosić do dnia 24 lipca b. r. w łą­
cznie. Później wniesione reklamacye nie zostaną uwzglę­
dnione.

Z „G w iazd y" . Stowarzyszenie „G w iazda" zmie­
niło z dniem 1 b. m. swój lokal i przeniosło się do 
obszernych i nowo odrestaurowanych ubikacyi przy ul. 
Karmelickiej pod 1. 21, parter, dom O O . Karmelitów.

D o  m iejsk iego  B u d ow n ictw a  d rogow ego . P rzed  
n iespełna miesiącem przeprowadziło miejskie Budowni­
ctwo drogowe roboty nad rynsztokiem w ulicy M ickie­
wicza na Dębnikach. M iesiąc już mija a ulica ta nie 
została uprzątnięta z dużych kamieni, jakie od robót 
pozostały. Jazda w  nocy przedstawia się przez to  
wprost niebezpiecznie, gdyż łatwo można połam ać 
w  tej ulicy koła. Mieszkańcy D ębnik zwracają s ię  
przeto z apelem do miejskiego Budownictwa drogowe­
go, aby nakazało uprzątnięcie głazów kamiennych, nieo­
patrznie tam pozostawionych.

T o  jedno. Drugą zaś prośbę należy skierować 
również pod adresem tego samego Budownictwa, aby 
wobec rozrzuconych w tej ulicy drobnych kamieni, 
przysłało parowego „gnieciucha", gdyż poważna ilość 
nie w tłoczonych kamieni znajduje się już w okolicznych 
ogrodach, przerzucona tam przez gromady operujących 
w tych stronach uliczników.

P rzed k ła d a n ie  fasyj p o d atk ow ych . Krajowa 
dyrekcya skarbu przedłużyła termin przedkładania fasyj 
w  celu wymiaru podatku osobisto-dochodowego i ren­
townego za rok 1913 do dnia 31 lipca 1913 r. i po­
leciła w ładzom podatkowym przesłać formularze fasyj

R e sta u p a c y a , Kawiarnia i Mleczarnia
w ogrodzie „Zakopane"

w  Krakowie, R óg ul. Lubicz 2 i Pawiej L. 1.
W. Dydasia =  obok Dworca kolejowego, m o tw arta  od g. 5 rano do g. 1 w  nocy .

W razie deszczu pod krytą werandą.

Dla P. T. Turystów, większych wycieczek itd. 
Kuchnia Znakomita, potrawy na świeżem  maśle! 
P r z y jm u je  zamówienia na większe zebrania, 

=  bankiety i t. d.
P o  gru n tow n em  od n ow ien iu  ogrodu  w śró d  m ie j sc o w e g o  
parku i p lantacyj ja k o  jed y n e  m ie jsc e  n a jw yżej w  śród ­
m ieśc iu  p o ło żo n e  p o lec a  s ię  p a m ię c i P . T. P u b liczn ością
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stronom. W  razie, gdyby kontrybuenci przed końcem 
listopada 1913 roku nie otrzymali nakazów płatniczych, 
mają w myśl ustawy uiścić także drugą ratę tych po­
datków w edług wymiaru z roku poprzedniego.

24-god zin n y  cza s na k olejach . R ada związkowa 
w  Szwajcaryi postanowiła wprowadzić we wszystkich 
zakładach komunikacyjnych liczenie godzin do dwudzie­
stu czterech, z tern zastrzeżeniem, że zaprowadzą je ró­
wnocześnie Niemcy i Austrya. Poselstw a w  Berlinie 
i w  W iedniu otrzymały polecenie podjęcia rokowań 
w  tym kierunku, aby z dniem 1 października b. r., albo 
najpóźniej z dniem 1 marca 1914 roku wprowadzono 
na kolejach nowe liczenie czasu, Podobne liczenie czasu 
obowiązuje już od lat kilku na kolejach włoskich i bel­
gijskich.

N au k a buch a ltery i i rach u n k ow ości p ań stw o­
w ej w  K rak ow ie. —  Znane już od dłuższego czasu 
w  Galicyi biuro buchalteryjne p. H e n r y k a  G o t t -  
1 i e b a w  Krakowie, znajdujące się przy ulicy Dietlow- 
skiej pod I. 68, rozwija się z każdym dniem coraz le­
piej, Z akład  ten naukowy przygotowuje w  stosunkowo 
bardzo szybkim czasie, bo w  trzech miesiącach, każdego 
ucznia lub uczenicę do egzaminu z rachunkowości pań­
stwowej, buchalteryi pojedyńczej i podwójnej, stenogra­
fii, korespondencyi, kaligrafii i pisania na maszynie itd. 
Łatw y sposób wykładania przez p. H . Gottlieba, czyni 
znakomite wyniki u swych słuchaczy i dlatego też 
wszyscy składają z dobrym rezultatem egzamina w c. k. 
Namiestnictwie we Lwowie i w Akademii handlowej.

Sumiennej pracy należy się poparcie i uznanie, 
a takiem cieszy się biuro buchalteryjne p. Henryka 
Gottlieba w  Krakowie.

Z  teatru  „A pollo" . Program, jaki jest obecnie 
produkowany w teatrze „A pollo" w zupełności zasłu­
guje na to, aby go oglądnąć. W  rozwoju artystycznym 
tego teatru znać ustawiczny rozwój i chęć kierownictwa, 
aby publiczności naszej dawać produkcye nieprzeciętne, 
ale naprawdę piękne i niepowszednie. Publiczność takie 
staranie umie ocenić i dlatego też darzy kierownictwo 
sympatyą zgromadzając się co wieczora w eleganckiej 
sali teatru w  bardzo licznym zastępie.

Sprawy zawodowe.
Pożyczki i stypendya przem ysłowe.

D n ia  2 0  b . m . u p ły w a  term in  u b ie g a n ia  s ię
0  s ty p e n d y a  i p o ż y c z k i z fu n d a c y i śp . z  hr. G o- 
le je w s k ic h  C z a r k o w sk ie j , p o z o s ta ją c e j  p o d  z a rz ą ­
d em  W y d z ia łu  k r a jo w e g o .

F u n d a c y a  ta  o b e jm u je  s ty p e n d y a  d la  u c z n ió w  
p r z e m y s ło w y c h  i u c z n ió w  s z k ó ł  p r z e m y s ło w y c h ,  
k s z ta łc ą c y c h  s ię  w  kraju  w  s z k o ła c h  z a w o d o w y c h
1 p r z e d s ię b io r s tw a c h  p r z e m y s ło w y c h , o ra z  s t y p e n ­
d y a  d la  c z e la d n ik ó w , k tórzy  p r a g n ą  k o n ty n u o w a ć  
s tu d y a  z a w o d o w e , w z g lę d n ie  p r a c ę  w  z a g r a n ic z ­
n y c h  s z k o ła c h  lu b  p r z e d s ię b io r s tw a c h  p r z e m y s ło ­
w y c h , w r e s z c ie  p o ż y c z k i d la  p r z e m y s ło w c ó w , k tó ­
r zy  z a m ie rz a ją  o tw o r z y ć  sa m o is tn e  p r z e d s ię b io r ­
s tw o , a  n ie  r o z p o rz ą d z a ją  p o tr z e b n y m i n a  ten  c e l 
śr o d k a m i p ie n ię ż n y m i.

W  u b ie g ły m  roku  o z n a c z y ł  W y d z ia ł k r a jo w y  
s z e r e g  p r z e m y s łó w , k tó r y ch  b ą d ź  u c z n io w ie , b ą d ź  
c z e la d n ic y , b ą d ź  w r e s z c ie  z a m ie r z a ją c y  z o s ta ć  s a ­
m o is tn y m i p r z e d s ię b io r c a m i w  z a k r e s ie  ty c h  p r z e ­
m y s łó w , m o g li s ię  o  te  s ty p e n d y a , w z g lę d n ie  p o ­
ż y c z k i u b ie g a ć . W  b ieżącym ^  roku  W y d z ia ł k ra ­
jo w y , z a n ie c h a ł  o z n a c z e n ia , a tern sa m e m  o g r a n i­
c z e n ia  p r z e m y s łó w , p r z ez  c o  d o p u ś c i ł  d o  u b ie g a n ia  
s ię  o  p o ż y c z k i, w z g lę d n ie  s ty p e n d y a  z fu n d a c y i 
ś . p. C z a r k o w sk ie j  w s z y s tk ie  p r z e m y sły .

R o z sz e r z e n ie  fu n d a c y i na  w s z y s tk ie  p r z e m y ­
s ły  o d n o śn ie  d o  s t y p e n d y ó w  d la  u c z n ió w  i c z e la ­
d n ik ó w , p r a g n ą c y c h  r o z sz e r z y ć  i p o g łę b ić  w ia d o  
m o śc i z a w o d o w e , n a le ż a ło b y  u w a ż a ć  za  b a r d z o  
k o r z y stn e , a lb o w ie m  ż a d e n  p r z e m y s ł n ie  p o z o s ta je  
u n a s  n a  tak  w y s o k im  p o z io m ie , a b y  m ó g ł s ię  
z rz ec  d a ls z e g o  k s z ta łc e n ia  p r a c o w n ik ó w .

W  p r z y sz ły m  rok u  n a le ż a ło b y  je d n a k  z m ie n ić  
w a r u n k i k o n k u rsu  o ty le , a b y  k w o ta  p o ż y c z k o w a  
b y ła  c o n a jm n ie j  d w u k r o tn ie  w y ż s z a  od  o b e c n e j.  
G d y b y  w a ru n k i fu n d a c y jn e  n a  p o d w y ż s z e n ie  k w o ty  
p o ż y c z k o w e j  n ie  d o z w a la ły , m o ż n a b y  u d z ie l ić  tym  
sa m y m  k a n d y d a to m  p o ż y c z e k  w  d w ó c h  n a s tę p u ­
ją c y c h  p o  s o b ie  la ta ch , o  ile  p o s ia d a ją c y  p o ż y c z k ę  
m ó g łb y  s ię  w y k a z a ć  p o  p ie r w sz y m  rok u  d o d a tn im i 
w y n ik a m i p ra c y .

Zakład techniczno-dentystyczny
M ichała Śliwińskiego

w  Krakowie, ulica Fioryańska 1. 3 , 1. p.
Otwarty od 9 — 1 i od 3 — 6.
W niedzielę i święta od 10 — 12.

Zakład wodoleczniczy i sanatoryum
:: sp e c y a lis ty  c h o r ó b  n e r w o w y c h  ::

Dra Kupczyka
Kraków, Szujskiego Ł. 11. "w ~i
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Stolarnia m otorowa

Joachima Steinberga w  Krakowie
ulca Starowiślna 85 — ulica Dajwór 14 — Telefon 1378 
Wielki skład posadzek dębowych, deszczółko- 

wych i taflowych z dębiny sławońskiej.
Z a m ó w ie n ia  w y k o n u je  s ię  d o b rz e , r y c h ło  i ta n io .
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| L a k ie ry  i G la z u ry  i
5 do wszelkich celów.

$ Wszędzie
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do nabycia, r

Egzamina w cechu piekarzy. W  d n ia c h  9 -g o  
i 10-g o  lip c a  o d b y ły  s ię  e g z a m in a  na  c z e la d n ik ó w  
i p o m o c n ik ó w  p ie k a r sk ic h  p r z ed  K o m isy ą  c e c h o ­
w ą , p o d  p r z e w o d n ic tw e m  p. S t a n is ła w a  D łu g o - 
s z e w s k ie g o ,  a  w  o b e c n o ś c i  k o m isa r z a  c e c h o w e g o  
p. W ło d z im ie r z a  L a c h o w ic z a , pp . m a jstr ó w : Jana  
K o r n e c k ie g o , W o jc ie c h a  K roka, M ic h a ła  W ó jc ik a  
i p . Ig n a c e g o  K a sp r z y c k ie g o , d e le g a ta  S t o w a r z y ­
s z e n ia  c ze la d z i.

D o  e g z a m in u  z g ło s i ło  s 'ę  w  tym  ter m in ie  
18  u c z n ió w . Z ty c h  p r z y p u s z c z o n o  d o  e g z a m in u  
15. Z p r z y p u s z c z o n y c h  n ie  p r z y b y ło  d o  e g z a m in u  
trz ec h .

E g z a m in  na  c z e la d n ik a  z d a li z p o s tę p e m  b a r ­
d zo  d o b ry m : Józef M .osór, Jan S o k o ło w s k i.

J e d e n  u c z e ń  n ie  z d a ł e g z a m in u .
Z  p o s tę p e m  dob r> m  z d a li:  B r z o s k w in ia  S ta n i­

s ła w , G r a b o w sk i F r a n c isz e k , G r zy w a  F r a n c isz e k , 
K a c zm a rc zy k  R om an , K a c zo r  B a r tło m ie j, K w ia ­
tk o w s k i M aryan , O r z e c h o w sk i F r a n c isz e k , W o łe k  
J ó zef, W y sz o g r o d z k i J ó z e f

K a n d y d a c i n a  p o m o c n ik ó w  s k ła d a li ty lk o  
e g z a m in  p r a k ty c zn y . P o  u k o ń c z e n iu  z a w o d o u  ej 
s z k o ły  p ie k a r sk ie j  m o g ą  s ię  z g ło s ić  d o  e g z a m in u  
n a  c z e la d n ik a , p rzy  k tórym  e g z a m in  p r a k ty c zn y  
o d p a d a .

Krajowa szkoła tkacka w Krośnie z a w ia ­
d a m ia , ż e  ju ż  o b e c n ie  m o żn a  z a p is y w a ć  u c z n ió w  
na k u rs n a u k i, r o z p o c z y n a ją c y  s ię  d n ia  1- g o  w r z e ­
ś n ia .

W aru n k i p r z y ję c ia  u c z n ió w  z w y c z a jn y c h  są  
n a s tę p u ją c e :  1. U k o ń c z e n ie  z d o b ry m  p o s tę p e m  
p r z y n a jm n ie j s z k o ły  lu d o w e j  lu b  o d p o w ie d n ie  t e ­
m u w y k s z t a łc e n ie  w  in n y  s p o s ó b  n a b y te ;  2. U k o ń ­
c z o n y  14  rok ż y c ia  i o d p o w io d n ie  r o z w in ię c ie  f i­
z y c z n e .

S z k o ła  z a ło ż o n a  w  r. 1 889  i fu n d u sz e m  kraju  
u trzym an a , p o s ia d a  4 2  k r o s ie n  p o p r a w n y c h  i w s z e l ­
k ie  p o tr ze b n e  p rz y b o r y  i n a r z ęd z ia . S z k o ła  m a  n a  
c e lu  p rzy  p o m o c y  ted r e ty c z n e j  i p r a k ty c zn ej  k s z t a ł  • 
c ić  m ło d z ie ż  w  z a w o d z ie  tk a c k im  n a  p r z o d o w n i­
k ó w  (m a jstr ó w ) i z a w o d o w y c h  tk a c z y  —  jak  
r ó w n ie ż  p o d a w a ć  m ło d z ie ży , k tóra  p o ś w ię c i  s ię  
z a w o d o w i tk a c k ie m u , w s z y s tk ie  te  w ia d o m o ś c i ,  
ja k ie  d o  n a le ż y te g o  p r o w a d z e n ia  r z e m io s ła  są  p o ­
trz eb n e

N a u k a  je s t  b e z p ła tn a  —  n a d to  u c z n io w ie  
o trz y m u ją  p o tr z e b n e  p r z y b o r y  p iśm ie n n e , r y su n ­
k o w e  i k s ią ż k i, a  za  p r a c e  p r a k ty c zn e , w y k o n a n e  
w  sa la c h  r o b o c z y c h , p ie n ię ż n e  n a g r o d y . N a u k a  
tr w a  2 , w z g lę d n ie  3  la ta . U c z n io w ie  u b o d z y  a p il 
ni, u z y sk a ć  m o g ą  z a s iłk i z fu n d u sz ó w  kraju  na  
k o s z ta  u tr zy m a n ia .

B l iż s z y c h  w y ja ś n ie ń  u d z ie la  za rz ą d  sz k o ły .

Kurs zawodowy. In sty tu t t e c h n o lo g ic z n y  
lw o w s k ie j  Izb y  h a n d lo w e j  z a w ia d a m ia , że  p o s ta ­
n o w i ł  u r z ą d z ić  w e  L w o w ie  k u rs b a jc o w a n ia  i p o -  
litu r o w a n ia  d r z ew a , o b e jm u ją c y  n o w e  m e to d y
0 b a r d z o  lic z n e j  sk a li b arw , t r w a ły c h  n a  ś w ia t ło
1 in n e  w p ły w y , a  p rzy tem  p r o stej i ła tw e j  w  w y ­
k o n a n iu .

P rz ed m io te m  n a u k i b ę d z ie  w ię c  z a z n a jo m ie n ie  
s ię  z ty m i sp o s o b a m i, p r z y g o to w a n ie m  farb , p r ó c z  
t e g o  s t o s o w a n ie  n o w y c h , u p r o s z c z o n y c h  s p o s o b ó w  
p o litu r o w a n ia .

W sk u te k  o k o l ic z n o ś c i  n ie z a le ż n y c h  od  In sty ­
tu tu , k u rs z a c z n ie  s ię  z a m ia s t  1 5 -g o  lip c a  d n ia  1 -g o  
s ie r p n ia  i t r w a ć  b ę d z ie  d o  d n ia  1 5 -g o  s ie rp n ia . 
T ern sa m e m  p r z ed łu ż a  s ię  term in  w n o s z e n ia  p o ­
d ań  do  d n ia  2 5 - g o  lip c a  1913 . N a u k a  o d b y w a ć  
s ię  b ę d z ie  c o d z ie n n ie  od  3 -  6 p o p o łu d n iu , z w y ­
ją tk ie m  n ie d z ie l.

P ie r w s z e ń s tw o  w  p r z y ję c iu  m ają  m a jstr o w ie , 
w  ra zie  m ie j sc  w o ln y c h  c z e la d n ic y . P r z y ję ty c h  b y ć  
m o ż e  2 0 — 2 5  c z e la d n ik ó w .

Każdy

Rękodzielnik i Przemysłowiec
powinien prenum erować

„Tygodnik Mieszczański"
jako jedyny organ, broniący rzetelnie 

jego  interesów !

Biuro buchalteryjne
" - =  „HERMES" =
Jana Pilcha w Krakowie pl. Matejki 5. Tel. 2566.

p r o w a d z i i z a k ła d a  k s ię g i  w e  w s z y s tk ic h  p r z e d s ię b io r s tw a c h .  

P r z y g o to w u je  do  e g z a m in ó w  p r y w a tn y c h  z b u c h a lte r y i p o je d y n ­

c ze j i p o d w ó jn e j , sk ła d a n y c h  w  c. k , A k a d em ii h a n d lo w e j  

w  K r a k o w ie  lu b  L w o w ie . —  P r o w a d z i b iu ro  p isa n ia  n a  m a szy n a ch . 

—  —  Ceny najniższe. —  Udogodnienia w  spłatach, -fr —  

O p ła ta  za  k u rs b u c h a lte r y i w r a z  z n a u k ą  p isa n ia  na  m a szy n a ch  

:-: w y n o s i  k o r o n  100 . —  P o le c a  u c z n i s w o ic h  n a  p o s a d y .
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R E S T A U R A C Y A P o l e c a : z n a k o m itą  k u ch n ię  m ię s n ą  i jarsk ą . —  P iw o  o k o c im s k ie , p i lzn eń -

Władysława Hajto
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_  _  n ik i k r a jo w e  i z a g ra n icz n e . —  Ś n ia d a n ia , o b ia d y  i k o la c y e  w  a b o n a m e n c ie ,
(dawniej Rzewuskiego) KrsiMÓW, Ulica Floriańska 1. 19. n a  ż ą d a n ie  w y s y ła  d o  d o m u . —  L o k a l o tw a r ty  d o  g o d z in y  3-ej w  n o c y .
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N A D E S Ł A N E .

BENZ
otrzymał

9 5 .0 0 0  koron 
za najlepszy motor 

do jazdy 
napowietrznej

Filia Austryack. Tow. motorowego

BENZ -  KRAKÓW

łyty 

łyny 

rzybory 

rzyrząd /  

apiery

krajowe i zagra­
niczne najsłyn­
niejszych firm: 
„Fos“ (Warsza­

wa), Kodak, 
Goerz, Lumiere, 
Jougla etc. Po 
najtańszych ce­
nach. W najwię­

kszym wyborze. 
Cennik gratis.

Warszawski 
Skład

przyborów fo­
tograficznych

SZEWSKA L. 2.
Telefon Nr. 1428.

FRYZYER  
MĘSKI i DAMSKI

chrześci­
jańska.

FLORYAŃSKA I. 40
wykonuje wszelkie roboty w zakres 

fryzyerstwa wchodzące.
—  WYROBY Z WŁOSÓW. =

Specyalny gabinet dla czesania włosów.
Geny konkurencyjne. — Poleca się łaskawie.

Dział ekonomiczny.
Kasa O szczędności m iasta Krakowa.

S z c z e g ó ł o w e  s p r a w o z d a n i e  z o s t a t n i e g o  
p o s i e d z e n i a  W y d z i a ł u  W i e l k i e g o .

N a  o s ta tn ie m  p o s ie d z e n iu  W ie lk ie g o  W y d z ia łu  
m ie jsk ie j  K a sy  O s z c z ę d n o ś c i  w  K r a k o w ie , p r z e d ­
ło ż y ł  d y r e k to r  K a sy , D r  W a le n ty  S t a n is z e w s k i ,  
s p r a w o z d a n ie  z c z y n n o ś c i  i z a m k n ię c ia  r a c h u n k ó w  
K a sy  i Z a k ła d u  z a s ta w n ic z e g o  za rok  1912 .

M im o  n a d er  n ie k o r z y s tn e j  sy tu a c y i e k o n o m i­
czn ej  w  roku  s p r a w o z d a w c z y m , k tórą  c h a r a k te r y ­
zu je  n ie b y w a ły  b rak  g o tó w k i, w id a ć  r o zw ó j  K a sy  
p o w o ln y , a le  p r a w id ło w y  w  k a ż d y m  k ier u n k u  i w y ­
n ik  na  o g ó ł  z a d a w a ln ia ją c y . Z n a c isk ie m  s t w ie r ­
d z ić  n a le ż y , ż e  K a sa  O s z c z ę d n o ś c i  w  n a jn iep e  
w n ie jsz e j  s y tu a c y i p o lity c z n e j  i id ą c e g o  za  tern n a ­
g łe g o  w y c o f y w a n ia  w k ła d e k , u c z y n iła  z a d o ś ć  z o ­
b o w ią z a n io m  s w o im  w o b e c  w s z y s tk ic h  w k ła d k u -  
ją c y c h  i p rzy  s w y c h  z n a c z n y c h  z a p a s a c h  p a p ie r ó w  
w a r t o ś c io w y c h , j e s z c z e  d łu g o  n a  tem  s t a n o w is k u  
w y tr w a ć b y  m o g ła

S ta n  w k łą d e k  na  k s ią ż e c z k a c h  w y n o s i ł  z k o ń ­
cem  rok u  191 2  K. 3 8 ,0 2 5 .8 0 0  —  z m n ie j sz y ł s ię  z a ­
tem  w  p o r ó w n a n iu  z r. 1911 o 2 ,4 7 4 .1 9 3  K. J e st  
to  z ja w is k o  p o w s z e c h n e , w y w o ła n e  w y ją tk o w e m i  
o k o l ic z n o ś c ia m i, k tóre  d o tk n ę ły  w s z y s tk ie  K a sy  o -  
s z c z ę d n o ś c i .  Z m n ie jsz y ła  s ię  r ó w n ie ż  i lo ś ć  k s ią ż e ­
c z e k  w k ła d k o w y c h  o 1 8 0 3  s z tu k  i w y n o s i  3 3 .4 7 0 .  
P u s z e k  o s z c z ę d n o ś c i  b y ło  w  o b ie g u  1 988  sz tu k , 
a s ta n  k a p ita łu  za  ic h  p o ś r e d n ic tw e m  z ło ż o n e g o  
w y n o s i  ;1 ,1 2 2 .7 5 0  K. Z a licz k i n a  z a s ta w  p a p ie r ó w  
p u b lic z n y c h  w y n o s i ły  194 .161  K ,  p o r tfe l w e k s lo w y  
p o w ię k s z y ł  s ię  o 2 4 2  sz tu k  w e k s l i  i o b e jm o w a ł  
1021 sz tu k  n a  3 ,0 5 5 .2 5 1  K., p o ż y c z k i h ip o te c z n e  
( p o w ię k s z y ły  s ię  o  6 2 1 .3 0 6 2 0  K .) w y n j s z ą  koron  
2 9 ,9 6 5 .3 7 1 '4 4 , p o ż y c z  k o m u n a ln e  z m n ie j sz y ły  s ię  
i w y n o s z ą  5 9 6 .9 0 5  K. P a p ie r y  p u b l ic z n e , w ła s n o ś ć  
K a sy  s t a n o w ią c e , w y n o s z ą  n o m . w a rt. 6 ,8 5 6 .3 8 0  K. 
p o  k u rs ie  K. 6 ,0 7 1 .2 8 8 .

S ta n  z a lic z e k  n a  z a s ta w y  r u c h o m e  z w ię k s z y ł  
s ię  o  K. 2 5 4 .8 8 9  (p r zy r o st  fa n tó w  o  4 .1 0 0  s z tu k )  
i w y n o s i  K. 1 ,0 5 5 .7 2 5  n a  2 9 .8 7 6  z a s ta w a c h .

Z y sk  a d m in is tr a c y jn y  za  r. 191 2  w y n o s i  k o ron  
1 0 2 .9 9 0 , j e s t  p r z e to  w y ż s z y  o d  z y sk u  p o p r z e d n ie g o  
rok u  o K. 7 .1 4 5 .

S ta n  m ają tk u  K a sy  O s z c z ę d n o ś c i  p r z e d s ta w ia ł  
s ię  31 g r u d n ia  1 9 1 2  w  fu n d u sz u  r e z e r w o w y m  A-, 
K a s ie  z a l ic z k o w e j  i fu n d u szu  e m e ry ta ln y m  koron  
3 .7 8 5 .2 1 7 , c o  s ta n o w i 9 .9 5 %  k a p ita łu  w k ła d k o w e g o  
rta k s ią ż e c z k a c h .

O b ró t k a s o w y  w y n o s i ł  w  rok u  191 2  —  k oron  
9 3 ,3 8 7 .3 3 3  i j e s t  w y ż s z y  o d  ob r o tu  z rok u  1911  
o K. 3 0 ,7 9 1 .1 4 9 .

O g ó ln y  m a ją tek  p o d  z a rz ą d e m  K a sy  w y n o s i ł  
K. 4 5 ,7 8 8 .3 9 2  je s t  z a te m  w ię k s z y  o K. 8 2 4  54 8 .

Im ie n ie m  D y r e k c y i p o s ta w ił  d y r e k to r  D r  S ta ­
n i s z e w s k i w n io s e k  n a  p r z y ję c ie  s p r a w o z d a n ia  do  
w ia d o m o ś c i ,  k tóre  te ż  W y d z ia ł  W ie lk i p o  p r z ep ro ­
w a d z o n e j  d y s k u s y i  p rzy ją ł.

N a  w n io s e k  p. H . S z a t k o w s k ie g o  W y d z ia ł  
W ie lk i u d z ie li ł  D y r e k c y i a b s o lu to r y u m  z c z y n n o śc i  
w  r ok u  19 1 2 .

N a  p o d s t a w ie  r efera tu  c z ło n k a  W y d z ia łu  W ie l ­
k ie g o  W ła d y s ła w a  T u r s k ie g o  W y d z ia ł w ie lk i  u c h w a ­
li ł  w y d z ie l ić  z c z y s t e g o  z y sk u  K a sy  z a  rok  1912  
k w o t ę  K . 2 0 .0 0 0  d o  fu n d u sz u  e m e r y ta ln a g o  u r z ę ­
d n ik ó w  i s łu g  K a sy  o s z c z ę d n o ś c i ,  a  K. 9 .4 3 0  d o  
fu n d u sz u  r e z e r w o w e g o .

Deficyt w Kasie krajowej. Z a stó j  w  u s ta -  
w o d a w c z e m  ż y c iu  k raju  p r z ez  u n ie r u c h o m ie n ie  
S e jm u  a w  n a s tę p s t w ie  t e g o  p r z ez  n ie m o ż n o ś ć  
u c h w a le n ia  n o w y c h  ź r ó d e ł kraj. d o c h o d ó w  s p o w o ­
d o w a ł n ie d o b ó r  w  sk a r b ie  kraj., r o sn ą c y  m im o  s k r e ­
ś le n ia  n a jp o tr z e b n ie jsz y c h  p o z y c y i w b u d ż e c ie  w  s p o ­
s ó b  p r z er a ża ją cy . J e d y n e m  ź ró d łem  p o m o c y , k tóre  
u tr zy m u je  je s z c z e  a d m in is tr a c y ę  k raju  w  jak ie j ta ­
k iej r ó w n o w a d z e , s ą  „ p o ż y c z k i11 t y m c z a s o w e  ze  
sk a rb u  r z ą d o w e g o , w y n ik łe  z t. z w . o b r a c h u n k u  
z r zą d em .____________________ '___________ __________

PR A C O W N IA
Związku pracy polskich kobiet

ulica Andrzeja Potockiego L. II.
p rz y jm u je  w s z e lk ie  z a m ó w ie n ia  n a  b ie l iz n ę  , od

n a jp ro strz e j d o  n a jw y k w in tn ie js z e j  i w y k o n u je  

ta k o w ą  w e d łu g  n a jn o w s z y c h  m o d e li z m a te r y a łó w  

g o t o w y c h  lu b  d o s ta r c z o n y c h .

W y k o n u je  h a fty  b ie liź n ia n e , tń eżerk i, a żu ry , z n a ­

czenia-, m o n o g r a m y , w s z e lk ie g o  rod za ju  hafty  k o ­

lo r o w e  na  s u k n ia c h  i b lu z a c h , h a fty  d e k o r a c y jn e .

Stefan Iglicki
M agazyn mebli. .*. Kom pletnie 
urządzone pokoje. - Pracow nia 
tapicersko-stolarska. Skład tapet

oraz wielki wybór materyj na meble, 
portyer, firanek, kap, serwet, dywanów, 

chodników i t. p.

Telef. 1251. Poczt. Kasa Oszcz. 92 .548. 

:: Telegram : Iglicki Kraków. ::

Józef Grodyński
c. k. notaryusz

w Krakowie, ul. Sławkowska 4.

E G Z A M I N
z rachunkowości państwowej, buchalteryi 

pojedynczej i podwójnej
zdali w  Wysokiem c. k. Namiestnictwie w e Lwowie 

po trzechmiesięcznym kursie w  szkole 
HENRYKA GOTTLIEBA 

zamieszkałego przy ulicy Dietlowskiej I. 68  
P. P . K andydaci i K an d yd atk i: 

R o m a n isz ó w n a , S k o d ó w n a , K o w a lik ó w n a , P a ­
c io re k , B o b r o w sk i,  P ie k a r z ó w n a , G r o s s ó w n a ,  
C y b u lsk i, K o lb e r ó w n a , E n o c h ó w n a , J a m k a ,  
S k w a r c z y r isk a , S ty r n ó w n a , W ilc z e k , S c h m id t,  
B e lt o w s k i,  N o w a k , U r e s ó w n a , J a n o w sk i, R a­
d w a ń sk i ,  W o ls k a , K o w a n ie c ó w n a , L e śn ia -  
k ó w n a , D o łk o w s k i,  S ło m k a , R ich ter , H r y n ­
k ie w ic z , S u r o w ie c k i ,  Ż y r ek , Z a ją c z k o w sk a ,  
N ie m e tz ó w n a , G o ld m a n ó w n a , K o z ło w sk a . K o ­
r zo n ek , G e n o w e fa  W a s ilk o w s k a , K r a u só w n a .

Nowy kurs rozpoczyna się 15. sierpnia 1913.

: Fabryka luster I szlifiernla szklą :

M ikołaja W0R0N1ECK1EG0
w Krakowie. Aleja Mickiewicza 23, Tei. 2295.

P o d e jm u je s ię  o d le w a n ia  lu s te r  n o w y c h  lu b  z u ż y ty c h . O p r a w ia  

w  ram y  n ik lo w e , m o s ię ż n e  i t. p . w  n a jr o z m a it sz y c h  f a so n a c h  

W y k o n u je  w y s t a w y  s k le p o w e ,  d e k o r a c y e  lu str a m i sa l h o t e lo ­

w y c h , r es ta u r a c y jn y c h  i k a w ia r n ia n y c h . P o s ia d a  n a  s k ła d z ie  

w ie lk i  w y b ó r  lu ste r , lu s te r e k  w  r o z m a ity c h  w ie lk o ś c ia c h ,  o p r a ­

w n e  w  ra m a c h  n ik lo w y c h  i o z d o b n y c h  ja k o te ż  i n a  d ę s z c z u łk a c h .
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Chemiczna pralnia Filie: Karmelicka 28. — Grodzka 31. oraz nowo otwarta 
FILIA ULICA SŁAWKOWSKA L. 29n.

F R A N C IS Z K A  B E B E N K A  p r zy jm u je  n a  s e z o n  o b e c n y  do chemicznego czyszczenia: G a r d e ro b ę  m ę sk ą , d a m sk ą
”  i d z ie c in n ą . P ió r a  s tru s ie , d y w a n y , p o r ty er y  i t. p.

W KRAKOWIE, ulica Sebastyana I. 17. =  ~  D la  p r z y je zd n y c h  i na żądanie uskutecznia w 6 godzinach. —

Z i s n o s t e n s k a  Banka
w  Krakowie Rynek gł. 1. 17.

kupuje i sprzedaje papiery wartościowe, jak: losy, renty, listy zastawne, akcye, 
obligacye. Monety zagraniczne, marki, franki, ruble, dolary. Załatwia wszelkiego 

rodzaju interesa bankowe.
U sk u tec zn ia  s z y b k o  z le c e n ia  g ie łd o w e , p r z ek a zy  n a  m ie jsc a  k ą p ie lo w e  i z a g ra n icz n e . P rzy jm u je  

w k ła d k i na  k s ią że cz k i w k ła d k o w e  K. 5 0 0 0  w y p ła c a  d z ie n n ie  b ez  w y p o w ie d z e n ia .
 ........     ; Podatek rentow y opłaca bank z w łasnych  funduszów . —— =====  =

W  p o s z c z e g ó ln y c h  m ie s ią c a c h  b r. p o ż y c z k i  
te  p r z e d s ta w ia ją  s ię  w  c y fr a ch  n a s tę p u ją c y c h :

S ty c z e ń  . . . K. .1,115,247-37 
L u ty  . . . . K. 1,861.780'H  
M a rz ec  . . . K. 2,198.269-53 
K w ie c ie ń  . . K. 2,112 463-20 
M a j ........................ K. 3,474.173-70

O g ó l n a  w y s o k o ś ć  d ł u g u w r a c h u n k u  
z  r z ą d e m  w y n o s i  o b e c n i e  2 2 ,6 0 5 .1 2 1  "47 K.

Jest to  cy fra  p r z e str a sz a ją c a . N o w y  S ejm  b ę ­
d z ie  s ię  m u s ia ł z a ją ć  n a ty c h m ia s t  s a n a c y ą  sk a rb u  
k r a jo w e g o , d r u g im  n ie  m n ie j w a ż n y m  m o m e n tem  
j e s t  sa n a c y a , k tó r ą  p r z y n ie s ie  k r a jo w i u c h w a le n ie  
p la n u  f in a n s o w e g o  w  p a r la m e n c ie .

Wzrost konkursów w Austryi. O z łej k o n -  
ju k tu rz e  g o sp o d a r c z e j  o s t a tn ie g o  rok u  ś w ia d c z y  
s t a ty s ty k a  k o n k u r s ó w  w  A u str y i. G d y  w  r ok u  1911 
d o  p r z e ję ty c h  z roku  191 0  1 1 8 3  p r z y b y ło  1304 , to  
w  roku  1912  d o  p r z e ję ty ch  z r. 1911 1 2 4 8  p rzy  
b y ło  1838 . N a jw ię k s z y  p r z y ro st  w  k o n k u r s a c h  w y ­
k a z u je  G a lic y a . W  G a lic y i w s c h o d n ie j  l ic z b a  n o ­
w y c h  k o n k u r s ó w  w z r o s ła  z 2 7  w  r 1911 n a  2 2 5  
w  r. 1912 , to  j e s t  o 508°/o . W  G a lic y i z a c h o d n ie j  
z 14  w  r. 1911  na  '79 r. 1912 , to  j e s t  o 464°/o . N a  
d r u g iem  m ie jsc u  p r z y ro stu  s to i B u k o w in a .

Budowa szkoły. M a g istr a t  m . W ie l ic z k i  r oz ­
p isu je  r o z p r a w ę  o fe r to w ą  n a  b u d o w ę  sz k o ły .

O tw a r c ie  ofer t n a s tą p i d n ia  18 lip c a  b. r. o  g o ­
d z in ie  3  p o p o łu d n iu .

Wykazy bankowe. B a n k  P r z e m y s ło w y  d la  
K r ó le s tw a  G a lic y i i L o d o m e r y i z W ie lk ie m  K s ię ­
s tw e m  K r a k o w sk ie m  o g ła s z a  z d n ie m  3 0  c z e r w c a  
1 91 3  r. sta n  w k ła d e k  n a  k s ią ż e c z k i  w k ła d k o w e  
w  k w o c ie  K. 2  9 0 3 .9 2 4 -68 , w  ra ch u n k u  b ie ż ą c y m  
w  k w o c ie  K. 18 8 2 0 .2 9 8 7 9  r azem  K. 2 1 ,7 2 4 .2 2 3 '4 7 .

G a lie . a k c . B a n k  h ip o te c z n y  o g ła sz a , ż e  z d n ie m  
3 0  c z e r w c a  191 3  r. w y n o s i ł  s ta n  4  p rc . l i s tó w  h i ­
p o te c z n y c h  K 8 1 ,6 3 1 .8 0 0 , 4  i p ó ł  p rc . l is tó w  h ip o ­
t e c z n y c h  K. 1 2 6 ,5 5 5 .0 0 0 , s ta n  z a ś  k s ią ż e c z e k  w k ła d ­
k o w y c h  n a  r a ch u n e k  b ie ż ą c y  K. 1 6 ,7 1 0 .9 8 3  8 3  k s ią ­
ż e c z e k  w k ła d k o w y c h  o s z c z ę d n o ś c io w y c h  (p ła tn y c h  
o k a z ic ie lo w i)  K. 1 ,418 .510 -84 , a s y g n a c y i  k a s o w y c h  
K. 6 6 7 .9 0 0 .

Z Izby handlowej i przemysłowej w Kra­
kowie. M a g a z y n  ż y w n o ś c i  d la  w o js k a  w  T e m e  
s z w a r z e  o g ła s z a  sp r z e d a ż  n a g r o m a d z o n y c h  o d p a d ­
k ó w  p łó tn a  d o  p a k o w a n ia , s z p a g a tu  i t. p . O fer ty  
w n ie ś ć  n a le ż y  n a jp ó ź n ie j  d o  d n ia  18 lip c a  1 913  r.

Wywóz mięsa i wędlin do Szwajcaryi. 
Z d n ie m  U  c z e r w c a  1 9 1 3  r. z n ie s io n e  z o s ta ły  z n i­
ż k i c e ln e  d la  im p o r tu  s o lo n e g o  i w ę d z o n e g o  m ię s a  
o raz  s ło n in y  d o  S z w a jc a r y i . P r z e s y łk i te  p o d le g a ją  
o b e c n ie  d a w n e j  o p ła c ie  c e ln e j  w  w y s o k o ś c i  20 fr. 
z a  100 k g . b rutto .

Naczelny redaktor „Tygodnikamieszczańskie­
go" przyjmuje strony w Klubie rękodzielniczoj 
mieszczańskim (ul. św. Krzyża I. 7) codziennie 
od godziny 10 do 12 w południe i od 3 do 4 
po południu. W tym też czasie należy się zgła­
szać z wszelkiemi sprawami, dotyczącemi części 
redakcyjnej pisma.

Administracya przyjmuje ogłoszenia, przed­
płatę i zamówienia, tudzież załatwia rachunki 
od godz. 9 —12 rano i od 3 — 6 wieczorem.

Zakład ślusarstwa artystyczno -  budowlanego

Jan Starźek
: Kraków, ulica Wielopole I. 4. :

(obok głów nej poczty).
p o le c a  ja k o  sp e c y a ln o ś c i:  S c h o d y  ż e la ? n e , B a 'k o n y ,  
B r a m y , O g r o d z e n ia , B a lu stra d y  s c h o d o w e , w sz e lk ie  

r o b o ty  k u te  a r ty sty cz n e  i b u d o w la n e . 

S p e c y a ln y  d z ia ł r ek o n stru k c y i w a g  d e c y m a ln y ch  
i s t o ło w y c h  — r e p e r a c y e  w a g  i c i ę ż a r k ó w  
o r a z  c e c h o w a n ie  w  c. k. u r z ęd z ie  u s k u te c z n ia  w  jak  

n a jk ró tszy m  c z a s ie .

:: C E N Y  K O N K U R E N C Y J N E .  ::

CZYTELNIA KLUBU
rękodzielniczo-mieszczańskiego

dla użytku Członków Klubu i ich ro­
dzin otw arta jest od godziny 9—12 przed  
połud. i od 2— 10 w ieczór. W  Czytelni 
znajdują się  czasopism a polityczne, eko­
nom iczne i zaw odow e, krajowe i poza- 
krajowe ogółem  84 różnych w ydaw nictw . 
Do korzystania z Czytelni zaprasza

W ydział Klubu.

Rękodzielnicy i Przemysłowcy
p o p ie ra jc ie

„Tygodnik Mieszczański".

Żaden patryotyczny dom polski nie pow inien  
się  uchylić od prenum erow ania m iesięcznika

•S T R A Ż  P O L S K A .
organu Stowarzyszenia założonego pod tą  nazwą 
w Krakowie, a mającego na celu obronę du­
chownych i m ateryatnych interesów  narodu 

polskiego.

„Straż Polska11 w ychodzi już 5-ty rok, stara się 
o dobór artykułów  literackich i fejletonów 

pierw szorzędnych pisarzy.

Prenum erata w ynosi 3 korony z  przesy łką  
p ocztow ą. A dres adm inistracyi:

KRAKÓW, FLORYAŃSKA L. 1.

! Niema więcej nagniotków!
U n iw e r sa ln y  p la ster  u su w a  n agn io tk i p o d  gw aran -  
c yą  w  p r z ec ią g u  trzech  dn i. —  H y g ie n ic z n e  w y ­
rob y  g u m o w e  w  c e n ie  K . 2 , 4 ,  6, 8, z a  tuzin . 

O p a s k i d la  k o b ie t. P o le c a

„Anłyseptyka“ Kraków
P o s z u k u j ę  a g e n t ó w .

Inkasent lub inbasentha
potrzebna zaraz. 

Zgłoszenia do Administracyi 
„Tygodnika Mieszczańskiego".

Rękodzielnicy i P rzem ysłow cy!
wpisujcie się licznie w poczet członków

KASY KREDYTOWEJ
Rękodzielników i Przemysłowców

J e st  b o w ie m  n a s z y m  o b o w ią z k ie m  p o p ie r a ć  

w ła s n e  in s ty tu c y e  f in a s o w e .

Takie poparcie zapewnia „Kasie kredytowej 
Rękodzielników i Przem ysłowców4* szybki 

i pomyślny rozwój.

Z g ło s z e n ia  n a  c z ło n k ó w  p r z y jm u je  s ię  w  „ K lu b ie  
r ę k o d z ie ln ic z o  - m ie s z c z a ń sk im "  (u l. ś w . K rzyża

1. 7.) w e  śr o d ę  i z o b o tę  o g o d z . 8 w ie c z ó r .

Oszczędności przyjmuje się na

5°l 
* *  1 0

o d  d n ia  z ło ż e n ia , tu d z ie ż  u d z ie la  s ię  p o ż y c z e k  

w e k s lo w y c h  na

7tt
w  lo k a lu  A k c . B a n k u  z w ią z k o w e g o  W iś ln a  4 

N r t e le fo u u  1191.
Z w r o ty  w y p ła c a  s ię  w  c a ło ś c i  b e z  w y p o w ie d z e n ia .

M

Kasa Oszczędności Miasta Krakowa
ulica Szpitalna — dom własny L. 15

przy jm u je  wkładki na książeczki na warunkach dla wkładkujących jaknajkorzystniejszych,
u iszc za ją c  z  w ła s n y c h  .u n d u sz ó w  p o d a te k  r e n to w y . —  PROCENTA w y p ła c a  s ię ,  w z g lę d n ie  k a p ita ­

lizu je  ^półrocznie t o  j e s t  z  k o ń c e m  c ze rw ca  i g r u d n ia  k a ż d e g o  ro k u .
KASA OSZCZĘDNOŚCI u d z ie la  p o ż y c z e k  h ip o t . i na  sk ryp ta , tu d z ie ż  na  z a s ta w  p a p ie r ó w  i e s k o n -  

tu je  w e k s le .  —  Z  k a są  p o łą c z o n y  je s t  Zakład pożyczkowy na zastawy ruchome,

W k ład k i i w sz e lk ie  w p ła ty  i w y ­
p ła ty  m o g ą  b y ć  u s k u te c z n ia n e  za  
p o ś r e d n ic tw e m  o b r o tu  c z e k o w e ­
g o  p o c z to w e j  K asy  O s z c z ę d n o ś c i  

d o  Nru 23.127.

D y r e k c y a  K a sy  O s z c z ę d n o ś c i  
m ia sta  K ra k o w a  w y d a je  w  tym  
c e lu  c ze k i z a  z g ło s z e n ie m  s ię  

u s tn e m  lu b  p is e m n e m .

H

n



„TYGODNIK MIESZCZAŃSKI,,

Nowo otworzona pierw szorzędna ręczna

PRALNIA KRYSTALICZNA
oraz Zakład chemiczny czyszczenia i artystycznego farbowania 

K raków -Zw ierzyniec, Teł. Nr. 2 0 3 5
Główne filie w Krakowie: Rynek gł. 9 (Pasaż Bielaka), ul. Zwierzyniecka 18, ul. Krowoderska 58 (róg Czarneckiego)

w ykonuje wszelkie oddane roboty jak  n a jstarann iej n a  oznaczony czas.
Po odbiór i dostawę bielizny do domu posyła pralnia własnych bezpłatnych ekspresów na życzenie telefoniczne lub pisemne.
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»,E L IT E "
w Krakowie, ulica G rodzka L. 42.
Pierw szorzędny lokal w tych dniach otwarty
S a lo n ą w y  k w a r te t  a r ty s ty c z n y . - -  W s p a n ia łe  s t y lo w e  u r z ą d z e n ie  sa l 
i g  ib in e tó w . — W  B a r ze  n o w o c z e s n e  n a p o je , s p o r z ą d z o n e  p r z ez  sp e -  
c y a ln e g o  m ix er a  z L o n d y n u ! — Ceny przystępne. — N ie  o p ła c a  s ię  
w stę p u  do  lo k a lu . --  W y b o r n e  p o tr a w y  i n a p o je . - -  P iw o  p ilz n e n sk ie . 

O łaskawe poparcie uprasza

S. H A B E R , w ła ś c ic i e l .

Nowo otwarły w Krakowie
ul. Zwierzyniecka I. 34 ul. Zwierzyniecka I. 34

N A J T A Ń S Z Y

ZAKŁAD POGRZEBOWY
U rz ą d z a  p o g r z e b y  sk r o m n e  i o k a z a łe  dla  dorosłych i d la  dzieci. 

Załatwia wszelkie formalności.
P o s ia d a  w ie lk i wybór t ru m ien . Nowe d e k o r a c y e . K ara w an y  oszklone 
i z w y k łe , —  C en y  nizkie. — W ła s n o ś ć  S to w . „Kasy Pogrzebowej".
C z ło n k ie m  S to w . m o ż e  b y ć  każdy k a to lik . W p iso w e  1 kor. W k ład k a  

m ie s ię c z n a  20 ha l.

Elektro-m otorowa

Fabryka wyrobów masarskich 
ANDRZEJA RÓŻYCKIEGO

w  Krakowie, ul. S ław kow ska 22.
poleca: znakomite szynki z młodej trzody, wyborową 

mieszaninę, słoninę i smalec polski. 
= = = = =  Wysyłki uskutecznia odwrotnie = = = = = = =

WYBORNE MASŁO i
g deserowe, stołowe 1 kuchenne
g  po cenach targowych wysyła pocztą i koleją

□ Mleczarnia ŁUCZflNOWICKA Mleczarnia
□  j

w Krakowie, ul. Czarnowiejska I. 70. \ j

Ogłoszenie konkursu.
Izba handlowa i przemysłowa w Krakowie r o z ­

p isu je  n in ie jsze m  z „ C esa r sk ie j  D o ta c y i J u b ile u s z o ­

w ej 1 9 0 8 “ K O N K U R S  na

dziesięć stypendyów
na cele  teoretycznego  lub praktycznego w yższego  
w ykszta łcen ia  m łodzieży  w  handlu, w  przem yśle  

lub rękodziełach.

S ty p e n d y a  te  s ą  p r z e z n a c z o n e  d la  k a n d y d a tó w , 
z a m ie sz k a ły c h  w  o k r ę g u  Izb y  h a n d lo w e j  i p r z e m y ­
s ło w e j  w  K r a k o w ie  o r a z  d la  d z ie c i o s ia d ły c h  w  tym  
o k r ę g u  k u p c ó w , p r z e m y s ło w c ó w  lub r ę k o d z ie ln ik ó w  
i u d z ie lo n e  z o s ta n ą  n a  jed en  rok .

S ty p e n d y a  b ę d ą  w y n o s ić  w e d le  k w a lifik a cy i k a n ­
d y d a tó w  i c e lu  n au k i t r z y s t a  d o  o ś m i u s e t  
k o r o n .

W  p o d a n ia c h  n a le ż y  d o k ła d n ie  o z n a c z y ć  cel 
i s p o s ó b  z a m ie r z o n e j  nau k i lu b  p racy .

Izba  z a str ze g a  s o b ie  p rzy  u d z ie la n iu  s ty p e n d y ó w  
p r z e p isa n ie  sp e c y a ln y c h  w a ru n k ó w , p o d  k tó r y m i s ty ­
p e n d y a  b ę d ą  u d z ie la n e  (p la n  s tu d y ó w , s p r a w o z d a n ie
0  p o s tę p ie  prak tyk i, n au k a  s te n o g r a f ii  o r a z  ję z y k ó w  
o b c y c h , o z n a c z e n ie  m ie jsc a  o r a z  c za su  w yjazd u  itp .)

P o d a n ia , z a o p a tr z o n e  w  m etry k ę , św ia d e c tw o  
u b ó s tw a , d o k u m e n t , w y k a z u ją cy  p r z y n a le ż n o ść , ś w ia ­
d e c tw a  u k o ń c z o n e j  n au k i w z g lę d n ie  p o ś w ia d c z e n ia  
d o ty c h c a so w e j  p rak tyk i, n a leż y  w n o s i ć  w  z a m k n ię ­
ty ch  k o p er ta ch  n a  r ę c e  P re zy d y u m  Izb y  h a n d lo w e j
1 p r z e m y s ło w e j  w  K r a k o w ie , najdalej do dnia 15 
sierpnia 1913.

B liż sz y c h  in fo r m a c y i z a s ię g n ą ć  m o ż n a  w  b iu r ze  
Izb y  h a n d lo w e j  i p r z e m y s ło w e j  w  K r a k o w ie  u s tn ie  
m ię d z y  g o d z in ą  9 — 3 - c ią  a lb o  w  d r o d z e  p isem n e j .

P. T
Upraszamy Szanownych 

Czytelników o łaskawe  
powoływanie s ię  przy za­
mówieniach na „Tygodnik 
Mieszczański".

A KW IZYTO RA
zdolnego i sum iennego
poszukuje się do wyrobionego i dobrze prosperu­
jącego pisma na bardzo korzystnych warunkach.
Zgłoszenia przyjmuje Administracya „Tygodnika 
Mieszczańskiego" Kraków, ul. św. Krzyża 7, parter.

Z JE D N O C Z O N E  A U S T R . A K C Y JN E  
TOW ARZYSTW O PAROW EJ ŻEGLUGI

Regularna i bezpośrednia komunikacya 
z Austryi do Ameryki, Kanady i t. p.

Informacyi udzielają i sprzedaż kart okrętowych uskuteczniają dla zachodniej
G alicy i i Bu kow in y: JE N E R A L N A  A JE N C Y A  G O L D L U ST  i S K A  
K R A K Ó W , LU B IC Z  7 . (naprzeciw dworca kolei). —  Dla wschodniej 
G a lic y i: L w ó w , B iuro p a sa żersk ie  A u stro -A m erican y , N a  B ło n ie  2 . 
oraz wszystkie prowincyonalne ajencye, następnie: T r y e st:  D y rek cy a
A u stro -A m erican y , V ia  M olin  P icco lo  2 . W ie d e ń :  B iuro p a sa żer ­
sk ie  A u stro -A m erican y , K arntnerring  7  II, K aiser Josefstr . 3 6 .

TOMASZ GRYGA
:: W KRAKOWIE, UL. KARMELICKA L. 21. ::
KRAWIEC CYWILNY I WOJSKOWY

POLECA GUSTOWNIE I TANIO 
WYKONANE UBRANIA Z MATE- 
RYAŁOW KRAJOWYCH i ZAGRA­
NICZNYCH PO NAJPRZYSTĘ­
PNIEJSZYCH CENACH — OD­
BIORCOM PEWNYM UDZIELAM 
DOGOD. WARUNKÓW SPŁATY.

Redaktor odpowiedzialny: — Julian Kurdziel. — W ydawca: Piotr Cekiera. — Drukarnia „Głosu Narodu" w  Krakowie, ul. św . Tomasza 1. 35. (Rządca J. R. Dobrzański).


